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Sprzątanie mieszkań
dla seniorów — str. 2
Miasto Kraków uruchomiło program „Czysty 
dom”. Seniorzy powyżej 80 roku życia oraz 
osoby niepełnosprawne 70+ mogą zamówić 
sprzątanie mieszkania.

Konsultacje gminnego 
programu rewitalizacji- str. 5
Konsultacje będą prowadzone poprzez spo­
tkania, spacery studyjne, telefoniczny dy­
żur eksperta oraz zgłaszanie uwag ustnych, 
w postaci papierowej i elektronicznej

Jacek Majchrowski honorowym seniorem - str. 5

W obronie krzyża - str. 7

Nowa Rada Miasta Krakowa - str. 8
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SKLEP ZABAWKOWO 
-PAPIERNICZY 

„PAPIRUS” ZAPRASZA 
do nowej siedziby na pl. Targowym 

„Piast” (paw. 20, 21, 22) 
WIELKI POWRÓT DO STAŁYCH KLIENTÓW 

(DAWNIEJ OS. BOHATERÓW WRZEŚNIA)

Sklep czynny: 
pon-pt. 10:00-19:00, 

sb. 10:00-14:00
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WIZYTÓWKI, TERMONADRUKI, GRAWEROWANIE
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KRAKÓW WSPIERA SENIORÓW W SPRZĄTANIU MIESZKAŃ
Miasto Kraków uruchomiło 
program „Czysty dom”. Se­
niorzy powyżej 80 roku życia 
oraz osoby niepełnosprawne 
70+ mogą zamówić sprzątanie 
mieszkania. Usługa jest bez­
płatna i będzie realizowana 
pilotażowo do końca roku.

Z projektu mogą skorzystać 
mieszkańcy Krakowa, którzy: 
mają skończone 80 lub 70 lat 
w przypadku osób legitymują­
cych się orzeczeniem o znacz­
nym lub umiarkowanym stop­
niu niepełnosprawności (bądź 
równoważnym) oraz samotnie 
prowadzą gospodarstwo do­
mowe, albo mieszkają z drugą 
osobą, która również ma 80 lat 
lub jest w trudnej sytuacji ży­
ciowej.
W ramach usługi można zamó­
wić: podstawowe sprzątanie 
albo mycie okien - maksymal­
nie dwa razy w ciągu trwania 
projektu, albo podstawowe 
sprzątanie wraz z myciem 

okien - jeden raz w ciągu trwa­
nia projektu. W zakres podsta­
wowego sprzątania wchodzi 
porządkowanie pomieszczeń 
wewnątrz domu/mieszka- 
nia (maksymalnie dwa pokoje, 
kuchnia, łazienka, ubikacja i 
przedpokój), obejmujące: od­
kurzanie wykładzin podłogo­
wych i dywanów, zamiatanie 
i czyszczenie podłóg na mo­
kro, wycieranie kurzu z mebli, 
półek i sprzętu domowego (z 
wyłączeniem ścierania kurzu 
wewnątrz regałów i mebli oraz 
czyszczenia z kurzu drob­
nych przedmiotów i bibelo­
tów), usuwanie pajęczyn i ku­
rzu, mycie luster oraz innych 
szklanych powierzchni me­
blowych (oprócz okien), mycie 
blatów kuchennych, zlewu i 
płyty kuchennej, mycie umy­
walki, mycie toalety przy uży­
ciu środków dezynfekujących, 
mycie naczyń w pomieszcze­
niach kuchennych, wyrzuca­
nie śmieci do odpowiednich

W ramach usługi
można zamówić

podstawowe 
sprzątanie

kontenerów, sprzątanie kuch­
ni, łazienek i pomieszczeń 
sanitarnych, 
umycie i de­
zynfekcję umy- 
walki/sedesu/ 
bidetu/kabiny 
prysznicowej, 
wymianę po­
ścieli. W zakres 
mycia okien
wchodzi: umycie szyby z oby­
dwu stron (bez rozkręcania), 
ram okiennych i parapetów, 
wyczyszczenie żaluzji lub ro­
let (bez zdejmowania), pranie 
i wymiana firanek oraz zasłon 
(bez montażu karniszy).

Usługi nie obejmują: kom­
pleksowego sprzątania po re­
moncie, sprzątania na klatce 
schodowej w bloku, na ze­
wnątrz domu i na ogrodzie, na 
balkonie i na tarasie, w piwni­
cy, kotłowni, garażu, komórce 
na narzędzia, na strychu itp., 
usuwania przedmiotów wiel-

kogabarytowych, mebli, sprzę­
tów RTV/AGD, sprzątania we­

wnątrz szafek 
lub regałów, 
prania, susze­
nia, prasowania 
lub układania 
ubrań, czysz­
czenia listew 
podłogowych 
lub fug/spoin,

czyszczenia lodówki, mikro­
falówki oraz innego sprzętu 
AGD, czyszczenia chemicz­
nego mebli i kanap, cyklino- 
wania, pastowania lub pielę­
gnacji podłóg drewnianych, 
malowania lub mycia ścian, 
prania dywanów, pościeli itp., 
uszczelniania okien, czyszcze­
nia kanalizacji, napraw, mon- 
tażu/demontażu, instalowania 
i wymiany sprzętów, wnosze­
nia lub skręcania mebli, wie­
szania obrazów i półek oraz 
innych usług remontowych lub 
wykonywanych w ramach tzw. 
złotej rączki.

Zgłoszenia/odwołania usług, 
a także reklamacje odbywają 
się od poniedziałku do piątku, 
z wyłączeniem dni świątecz­
nych, w godzinach 9.00-17.00 
pod numerem telefonu 509 
494 690 (Infolinia wykonaw­
cy usługi). Osoba zgłaszająca 
podaje imię i nazwisko, wiek, 
telefon, dokładny adres oraz 
czy spełnia kryteria projektu i 
jaką usługę zamawia. Zgłosze­
nia do projektu może dokonać 
zarówno sam beneficjent, jak i 
w jego imieniu rodzina, insty­
tucja lub osoba trzecia.
Usługa wykonywana jest w 
dni powszednie do 20 grud­
nia 2024 r. Miejsce wykonania 
usługi musi znajdować się w 
granicach administracyjnych 
miasta Krakowa. Okres ocze­
kiwania na realizację usługi 
jest uzależniony od aktualnej 
liczby zgłoszeń. Nie są przyj­
mowane zgłoszenia interwen­
cyjne i poza kolejnością. (f)

DYŻUR
W GŁOSIE

Z dziennikarzami można kon­
taktować się za pomocą poczty 
e-mail.
Redaktor Sławomir Pietrzyk.
Adres e-mail: sp645@wp.pl
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• Stanisława BAJON, lat 87
• Julian BĄK, lat 90
• Zbigniew CHUCHRO, lat 68

• Wanda GICALA, lat 93
• Piotr GUDZOWSKI, lat 48
• Roman KARDASZ, lat 82

• Henryk ŁUBA, lat 89
• Zdzisław NOWAK, lat 89
• Jolanta PIETRAS, lat 69

• Szczepan SZYDŁO, lat 75
• Piotr WŁOKA, lat 79
• Helena ZALOT, lat 83

Kronika pamięci

• Janusz DUSZA, lat 64
• Helena DWORZECKA, lat 82
• Stanisław FRANKIEWICZ, lat 61

• Ewa KOSTYŁA, lat 72
• Tadeusz KRAWCZYK, lat 90
• Aleksandra KUBIŃSKA, lat 88

• Andrzej PILIŃSKI, lat 87
• Małgorzata SKRZAT, lat 81
• Weronika SUCHODOLSKA, lat 87

KARAWAN JL
grupa nr CAŁĄ DOBĘ 12 411 11 11

TRADYCJE OD 1981 ROKU

również w 
Niedziele i Święta 12 658 21 11

Kompleksowe Usługi Pogrzebowe
- Całodobowy odbiór osób zmarłych z domów rodzinnych, szpitali, domów opieki, hospicjów
- Przechowywanie ciał zmarłych we własnej chłodni
- Kremacje, certyfikowane balsamacje,
- Reprezentujemy Rodzinę w urzędach, instytucjach, kancelariach kościelnych i zarządach cmentarzy
- Dokonujemy wszelkich opłat związanych z pogrzebem
- Bezgotówkowe rozliczanie pogrzebu w ramach zasiłku pogrzebowego

Gwarantujemy najlepsze ceny usług pogrzebowych

ul.Rakowicka 26a ul.Reduta 3B
12 222 00 30 12 222 50 49 Cm. Batowice

ul.Rakowicka 33a
12 412 89 83 V

V / 12 413 63 46

ul.Wrocławska 8 r />
12 631 77 95 Ł

___ J Cm. Grebałów
—12 645 14 35

Krakowskie Krematorium /
ul.Wieloaórska 20. /A / /

12 352 22 55 / uLSieroszewskieoo 5B
12 686 6145

»_ cała dobę

ul.Dolnych Młynów 3
12 632 11 22

ul.M.Orwid
606 793 276

ul.Bieżanowska 24
12 658 2111 

cała dobę

www.karawan.pl
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ALEKSANDER MISZALSKI
PREZYDENTEM KRAKOWA

W drugiej turze wyborów samorządowych w Krakowie zmie­
rzyli się poseł Koalicji Obywatelskiej Aleksander Miszalski oraz 
radny, przedsiębiorca i aktywista miejski Łukasz Gibała (KWW 
Łukasza Gibały - Kraków Dla Mieszkańców). Wygrał ten pierw­
szy i został prezydentem Miasta Krakowa.

W poniedziałek przed godz. 2 
w nocy na stronie Państwowej 
Komisji Wyborczej opubliko­
wano wyniki z 454 obwodów 
do głosowania w Krakowie 
(100 proc.). Na Aleksandra Mi- 
szalskiego oddano 133 703 gło­
sów (51,04 proc.), a na Łukasza 
Gibałę - 128 269 głosów (48,96 
proc.). Różnica między kan­
dydatami wyniosła więc 5 434 
głosy.
Kandydat KO był pierwszy tak­
że w pierwszej turze wyborów 
z poparciem 37,21 proc. (110 
556 głosów). Radny, przedsię­
biorca, aktywista miejski Łu­
kasz Gibała uzyskał 26,79 proc. 
(79 580 głosów). W pierwszej 
turze frekwencja w wyborach 
na prezydenta miasta wyniosła 
51,79 proc. Teraz nie odbiegała 
od średniej krajowe sięgającej 
44 procent.

***

Aleksander Miszalski po raz 
pierwszy ubiegał się o urząd 
prezydenta. Przed pierwszą 
turą popierała go cała KO oraz 
Nowa Lewica, a także Stani­
sław Mazur, lider stowarzysze­
nia Lepszy Kraków, który kilka 
dni przed tym głosowaniem 
zrezygnował z kandydowa­
nia na jego rzecz. Przed drugą 
turą poparcie Miszalskiemu 
zadeklarowały także PSL oraz 
Polska 2050.
Aleksander Miszalski (ur. 1980, 
Kraków) jest przewodniczą­
cym PO w Małopolsce. Zanim 
został posłem, był radnym 
dzielnicowym i radnym miasta. 
Wśród jego priorytetów jest 
poprawa sytuacji finansowej 
miasta. Jest magistrem trzech 
kierunków: ekonomii i sto­
sunków międzynarodowych 
na Uniwersytecie Ekonomicz­
nym, turystyki i rekreacji na 
Akademii Wychowania Fizycz­
nego, socjologii na Uniwer­
sytecie Jagiellońskim. W tym 
roku na UEK obronił doktorat 
na temat ruchu turystycznego. 
Przez 20 lat, do czasu ogłosze­
nia startu w wyborach na pre­
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Każdą latorośl, która 
przynosi owoc, oczysz­
cza, by przynosiła owoc 
obfi tszy /por. J 15/

zydenta miasta, był przedsię­
biorcą działającym w branży 
turystycznej.

***

Miszalski zastąpi na fotelu pre­
zydenta Krakowa Jacka Maj- 
chrowskiego, który urzędował 
od 2002 roku. Majchrowski nie 
ubiegał się o reelekcję. Decyzję 
tłumaczył m.in. swoim wie­
kiem. Ma 77 lat. W wyborach 
Majchrowski rekomendował 
kandydaturę swojego zastęp­
cy Andrzeja Kuliga, ale ten nie 
wszedł do II tury. W drugiej 
turze poprał Aleksandra Mi- 
szalskiego.
W ostatnich dwóch wyborach 
w 2014 i 2018 Majchrowski 
(startujący z własnego komi­
tetu wyborczego) wygrywał w 
drugich turach z kandydata­

mi PiS: Markiem Lasotą (58,77 
proc. do 41,23 proc. głosów) 
i Małgorzatą Wassermann 
(61,94 proc. do 38,06 proc. gło­
sów). Tym razem wyniku braku 
w wyborach Jacka Majchrow- 
skiego walka była wyjątkowo 
wyrównana, bo Łukasz Gi­
bała wykorzystywał w swojej 
kampanii swoją niezależność, 
chociaż był wcześniej w Plat­
formie Obywatelskiej i Ruchu 
Palikota.
Aleksander Miszalski uzyskał 
duże poparcie w centrum Kra­
kowa tj. w Śródmieściu. Były 
takie Komisje Obwodowe jak 
np. nr. 27, w rejonie ul. Ka­
sprowicza gdzie Miszalski uzy­
skał w I turze 64,6 proc. Do­
bre wyniki odnotował także w 
Krowodrzy i nieco mniejsze w 
Podgórzu.

***

W nowohuckich dzielnicach 
wyniki były zróżnicowane. W 
Komisji nr 298 mieszczącej 
się w os. Kolorowym w SP 103

Z przypowieści o uprawie latoro­
śli można wyciągnąć bardzo wiele 
praktycznych wniosków do życia 
duchowego. Jedna z nich dotyczy 
wierzących w Chrystusa, którzy 
trwają z Nim w stałej łączności. 
Ale trwać to nie znaczy jeszcze 
dynamicznie się rozwijać. Trwać 
może paradoksalnie oznaczać 

odnotowaliśmy bardzo ko­
rzystny wynik dla Aleksandra 
Miszalskiego 60,39 oddanych 
na niego głosów. W tym rejo­
nie wyniki były korzystne dla 
tego kandydata. Podobnie w 
dzielnicy XIV Czyżyny wygry­
wał Miszalski. W komisji nr 
300 w os. II Pułku Lotniczego 
uzyskał w II turze wynik 56,63 
proc. głosów. Jeszcze lepszy 
wynik uzyskał w komisji 313 w 
os. Oświecenia, gdzie popar­
ło go 56.63 proc wyborców. 
Nieco gorsze wyniki Miszalski 
uzyskiwał w osiedlach peryfe­
ryjnych jak np. w os. Branice w 
SP 74 zdobywając tylko 35,17 
proc. Chociaż w komisji nr 401 
mieszczącej się w świetlicy To­
warzystwa Ziemi Pleszowskiej 
w Pleszowie Miszalski zdobył 
57,27 proc. głosów. Wyrówna­
ny wynik ten kandydat uzyskał 
w Kantorowicach w komisji nr 
366 mieszczącej w Klubie Za­
kole, gdzie poparło go 50 wy­
borców.

Marcin Pietrzyk 
Fot. autor

stwardnieć i schnąć.
Dla świadomego chrześcijanina 
formacja wewnętrzna nigdy się 
nie kończy. Mądry człowiek jest 
wdzięczny, że Bóg się nim zajmu­
je. Wie, że Bóg kocha i upomina, 
bo Mu zależy, aby ukochany był 
duchowo coraz piękniejszy.

ks. Piotr Gąsior

T ydzień
FELIETON

JANA 
FRANCZYKA

NIE BĘDZIE 
LEKKO

W ostatnich tygodniach me­
dia informowały i nadal in­
formują o dużych przedsię­
biorstwach, rozlokowanych 
na terenie całej Polski, które 
likwidują bądź mają zamiar 
zlikwidować swoje miejsca 
pracy. Co szczególnie nie­
pokojące, z miesiąca na mie­
siąc liczba firm planujących 
grupowe zwolnienia rośnie. 
Głośna stała się sprawa za­
mknięcia fabryki Levis'a w 
Płocku, gdzie pracę straci 
650 osób, a także likwidacji 
zakładu produkcji opon cię­
żarowych w Olsztynie, któ­
rej właścicielem jest firma 
Michelin. Z kolei szwajcarski 
koncern ABB likwiduje swo­
ją fabrykę w Kłodzku - tam 
zwolnionych zostanie kilka­
set osób. Aż 800 osób może 
wylądować na bruku w ra­
mach redukcji zatrudnienia 
przeprowadzanej przez firmę 
Nokia, a kolejne 200 stracić 
ma pracę w firmie produkują­
cej w Zachodniopomorskiem 
łopaty do turbin wiatrowych. 
500 osób ma stracić pracę w

Głośna stała się 
sprawa zamknięcia 
fabryki Levis'a w 

Płocku, gdzie pra­
cę straci 650 osób, 
a także likwidacji 
zakładu produkcji 
opon ciężarowych 
w Olsztynie, której 
właścicielem jest 

firma Michelin

fabryce MAN-a w Niepołomi­
cach.
To tylko niektóre przykłady 
wskazujące na to, że czas dy­
namicznego rozwoju naszego 
państwa mamy już chyba za 
sobą. A gdy dodamy do tego 
spodziewane podwyżki cen 
energii, to przyszłość Pol­
ski, jaka się przed nami ry­
suje, zaczyna wyglądać mało 
optymistycznie.

Jan Franczyk
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Ośrodek Kultury Norwida
+ 26 IV, godz. 18:00-20:00 (os. Górali 5) - Rozbicie. Wernisaż 
wystawy witraży studentów i studentek Instytutu Malarstwa i 
Edukacji Artystycznej Uniwersytetu Komisji Edukacji Narodo­
wej. Wstęp wolny.
+ 26 IV, godz. 20:00-21:00 (os. Złotego Wieku 14) - Relaks w 
dźwiękach. Prowadzenie: Ilona Krzyżowska - Magia Gongu, 
Tomek Zięba - Relaks dla zdrowia. Informacje i zapisy: a.mi- 
loch@okn.edu.pl. Wstęp: 60 zł.
+ 26 IV, godz. 17:30 (os. Złotego Wieku 14) - Zajawki na ośce: 
Benek, Oli i cała reszta. Pasjonauta: Tomasz Minkiewicz. Pasja: 
ilustracja, komiks, książka, scenariusz. Wstęp wolny. Dofinan­
sowano ze środków Dzielnicy XV Mistrzejowice.
+ 27 IV, godz. 11:00-12.30 (os. Górali 5) - Pracownia Urządzania 
Wnętrz - przedmiot. Prowadzenie: Łukasz Barucha. Zapisy do 
(26.04): nhlab@okn.edu.pl. Wstęp: 30 zł/osoba.

Ośrodka Kultury Kraków-Nowa Huta
+ 27 IV, godz. godz. 10:30 - Kultura w doniczce. Podwórkowe 
spotkania ze sztuką. Ośrodek Kultury Kraków-Nowa Huta zo­
stał współorganizatorem pięknej Inicjatywy Lokalnej! Otwie­
ramy cykl podwórkowych wydarzeń kulturalnych - będziemy 
się integrować, cieszyć sztuką i wspólnie ogarniać okolicę. 
W czasie pierwszego spotkania zaprosimy Was na warsztaty 
ogrodnicze na podwórku przy Klubie Jędruś. Zasadzimy wa­
rzywa, krzewy owocowe, zioła i kwiaty, a w pracy towarzyszyć 
nam będzie ekspertka - ogrodniczka i projektantka Monika 
Hadam. Pogadamy też o tym, jak przy wsparciu Rady Dzielnicy 
rozwiązywać lokalne problemy albo tworzyć projekty tak fajne, 
jak ten! Wszystko dzięki narzędziu jakim jest właśnie Inicjaty­

wa Lokalna. Spotkanie zakończymy spektaklem teatralnym „Do domu” 
w wykonaniu Grupy Teatralnej Zatrzymać Obrotówkę. Grupa Zatrzymać 
Obrotówkę z Fundacją Wszyscy Obecni zaprasza na plenerowy spek­
takl muzyczny „Do domu”. Dom to dom. Należy do nas i my należymy 
do niego. Czasem pachnie chlebem, a czasem zupą pomidorową. Jest 
gościnny, jest otwarty. Trudno się z nim rozstać i zawsze chce się do 
niego wrócić. To nasze miejsce na Ziemi i nikt nie ma prawa nas z niego 
wyrzucać. A jednak... Spektakl jest próbą spotkania z tradycją i historią 
Łemków - pieśniami, wędrownymi handlarzami i mandrownikami. Jest 
opowieścią o ich domu - ziemi Karpat Wschodnich, który choć kiedyś 
się rozpadł, to przetrwał w sercach. Występuje Grupa Zatrzymać Ob- 
rotówkę w składzie: Kornelia Kuśmider, Marta Riess, Arletta Szewczyk, 
Kacper Augustynek, Wojciech Grzywa, Jakub Stanek, Alex Woźniakow­
ska Muzyka: Karolina Różycka, Jan Krawczyk, Jakub Stanek Scenariusz i 
reżyseria: Ola Barczyk i Zespół.

Klub Dukat Ośrodka Kultury Kraków-Nowa Huta, os. Grębałów, ul. 
Styczna 1
+ 29 IV, godz. 18 - Maraton Zumby. Zapraszamy do udziału w wielkim 
tanecznym święcie! Z okazji Międzynarodowego Dnia Tańca ruszymy 
wspólnie na parkiet i oddamy się gorącym rytmom latynoamerykań­
skim! Zumba to połączenie tańca i fitnessu inspirowane takimi tańcami 
jak merengue, cumbia, salsa, czy reggaeton. Świetna zabawa i duża daw­
ka pozytywnej energii gwarantowane! Koszt 35 zł, obowiązują zapisy.

Klub Jędruś Ośrodka Kultury Kraków-Nowa Huta, os. Centrum A 6a 
+ 27 IV, godz. 10:30 - Wspólna Sobota: domowy ogródek. Zabawy w 
ogrodniczkach. Wraz z rozkwitem wiosny zapraszamy całe rodziny na 
zabawę w ogrodników i ogrodniczki! Uwaga będziemy się brudzić! Weź- 
cie ze sobą swoje kwiaty, które potrzebują przesadzenia. Spotkanie dla 
rodziców z dziećmi. Koszt 1 zł.

OPONIARSKIE
W „KRAWALU”

To już ostatni moment 
na wymianę opon zi­
mowych na letnie. Co 
prawda ostatnie dni, a 
właściwie noce były wy­
jątkowe chłodne. Zdarzy­
ły się w kraju nawet incy­
denty śnieżne i mroźne.

Klub Zgody Ośrodka Kultury Kraków-Nowa Huta, os. Słoneczne 16
+ 27 IV, godz. 16:00 - Brzydkie kaczątko. Czytanie performatywne dla 
dzieci. Klub Zgody zaprasza na kolejne czytanie performatywne dla 
dzieci w ramach cyklu: Bajka Performance. W trakcie spotkania ponow­
nie przeczytamy baśń i ponownie będzie ona autorstwa Andersena, lecz 
poruszymy w niej wiele nowych, ważnych i wcale niełatwych tematów! 
Na kwietniowym czytaniu zaprezentujemy „Brzydkie kaczątko”. Baśń, w 
połączeniu z efektami wizualno-dźwiękowymi oraz działaniami scenicz­
nymi, strojem i rekwizytami, zapewni zarówno dzieciom, jak i rodzicom, 
niesamowite doznania. „Brzydkie kaczątko” to opowieść o różnorodno­
ści, braku akceptacji oraz odrzuceniu. Jednak w momentach, kiedy je­
steśmy źle traktowani, nieraz odnajdujemy bliskie osoby, które pozwala­
ją nam być sobą i odnaleźć siebie. Reżyseria i wykonanie: Filip Komajda. 
Wydarzenia Bajka Performance mają na celu zachęcić dzieci do czytania 
książek poprzez kreatywne i oryginalne odczytywanie fragmentów lite­
ratury dziecięcej z elementami performansu. Obowiązują zapisy (f)

ny opon na letnie.
Polecam jeden z najlepszych 
w Krakowie zakładów obsłu­
gi oponiarskiej „Krawal” przy ul. 
Kocmyrzowskiej u wylotu ulicy 
Cienistej (wjazd), z wyjazdem na 
ul. Kocmyrzowską, który posia­
da przechowalnię opon., a zatem, 
można tutaj opony o przechować 
od następnego sezonu. Firma bez­
pośrednio współpracuje z reno­
mowanymi firmami oponiarskimi, 
co daje możliwość kupna opon w 
atrakcyjnych dla klienta cenach 
internetowych, ale zamawianych 
na miejscu. Wojciech Capała wła­
ściciel serwisu poleca znakomite 
opony „Pirelli”. Można tu kupić 
opony innej renomowanej firmy 
„Continental” też współpracującej 
z „Krawalem” oraz firmy norwe­
skiej „Viking”. Są także dobrej jako­
ści opony „Nokian”, czy „Michelin” 
i wiele innych. Z tym, że obecnie 
w związku z płynnym kursem euro 
ceny opon ulegają zmianom, Woj­
ciech Capała informuje więc, że 
podlegają one negocjacjom i są do 
uzgodnienia.
Usługa w postaci wymiany opon 
na felgach stalowych kosztuje 160 
zł (komplet), a na felgach alum­
iniowych do 16” 180 zł. Naprawa 
tzw. „kapcia” kosztuje od 100 zł w 
zależności od zakresu uszkodze­
nia i rodzaju opony. Firma pro­
ponuje napełnienie opon azotem, 
co kosztuje 5 zł za jedno koło. 
Natomiast sprawdzenie ciśnienia 
w oponach jest bezpłatne. Warto 
zresztą raz w miesiącu sprawdzić 
ciśnienie w oponach i dokręcenie 
kół. Na wszystkie usługi i zakupy 
oczywiście są wydawane rachun­
ki lub paragony w zależności od 
oczekiwań klienta. Zakupione 
opony i wykonane usługi są obję­
te gwarancją. Firma posiada kilka 
stanowisk i odpowiedni personel, 
co gwarantuje szybką i sprawną 
obsługę. Istnieje możliwość rezer­
wacji usługi pod numerami telefo­
nów: 12 425-70-08 lub 608-034­
643. (sp) Fot. autor

MÓJ PIES ARTUR z Markiem Wahlbergiem w roli głównej to 
oparta na prawdziwych wydarzeniach opowieść o zdumiewającej 
przyjaźni wyczynowego sportowca i przygarniętego przez niego 
psa o sercu zwycięzcy. Ich wyjątkowa relacja, wspólna przeprawa 
przez dżunglę i udział w ekstremalnych zawodach, stały się mię­
dzynarodową sensacją i zostały opisane w bestsellerowej książce 
Mikaela Lindnorda. Miłośnik sportu i adrenaliny Michael Light 
staje przed największym wyzwaniem w dotychczasowej karierze. 
Wraz z trzyosobową ekipą zaufanych zawodników przystępuje 
do Mistrzostw Świata w Rajdach Przygodowych na Dominikanie. 
Stając na starcie ekstremalnych zmagań, w czasie których przez 
10 dni pieszo, kajakami i na rowerze będzie musiał pokonać pra­
wie 700 kilometrów, Light nie przypuszcza, że wkrótce jego ze­
spół rozrośnie się o dodatkowego członka. Będzie nim jedyny w 
swoim rodzaju, bohaterski pies - Artur. Połączeni nierozerwalną 
rzucą wyzwanie dżungli, falom, przepaściom i ograniczeniom 
własnych organizmów. To co wspólnie osiągną, napisze nieby­
wałą historię, która poruszy i zachwyci cały świat.

Dramat biograficzny JOIKA to opowieść o młodej kobiecie, która 
ośmiela się marzyć o byciu najlepszą w jednym z najtrudniej­
szych środowisk na świecie. Scenariusz zainspirowany został 
życiem amerykańskiej baleriny Joy Womack. Tytułowa Joika to 
pierwsza amerykańska tancerka, która dostała się do prestiżowej 
Akademii Baletu Bolszoj. Pracując z legendarną nauczycielką - 
Tatyaną Volkovą - Joy trenuje aby pewnego dnia zostać Prima­
baleriną. Za pięknem tańca czai się świat pełen bólu i brutalnej 
rywalizacji. Joy jest zmuszona przekroczyć granice swojej fizycz- 
ności i psychiki kładąc na szali swoje zdrowie, relacje, a być może 
nawet całe swoje życie, w podróży do odkrycia i zrozumienia co 
naprawdę oznacza być najlepszą. W tej amerykańsko-nowo- 
zelandzko-polskiej produkcji wystąpili m.in. Talia Ryder, Diane 
Kruger, Tomasz Kot, Oleg Ivenko i Borys Szyc.

ANSELM w reżyserii Wima Wendersa to nie jest klasyczny dokument z 
„gadającymi głowami”. Prezentując postać niemieckiego artysty Anselma 
Kiefera, słynny reżyser proponuje doświadczenie filmowe, dzięki któremu 
możemy wkroczyć do świata twórcy i jego dzieł. Fabularyzowane sceny, 
materiały archiwalne i ujęcia z gigantycznej pracowni składają się na zniu- 
ansowany obraz człowieka walczącego z powojenną zbiorową amnezją. 
Urodzony w 1945 roku Kiefer, na początku kariery przez niektórych uzna­
wany za zwykłego prowokatora, a nawet sympatyka nazizmu - upominał 
się w swoich pracach o pamięć trudnej przeszłości Niemiec. Wenders wę­
druje z kamerą po wielohektarowym terenie we francuskim Barjac - studiu 
artystycznym, a zarazem ulegającej entropii wystawie. Budowanie i roz­
pad, mit i konkret, świadectwo i zanik - te fascynacje widać w tworzonych 
przez Kiefera obiektach: kilkupiętrowych betonowych wieżach czy pod­
ziemnych tunelach. Seanse w sali Mały Metraż.

Od 29 kwietnia do 5 maja kino Sfinks będzie nieczynne.

26.04. (piątek): 17.00 Mój pies Artur, 18.00 Anselm, 19.00 Joika. 27.04. 
(sobota): 17.00 Mój pies Artur, 18.00 Anselm, 19.00 Joika. 28.04. (nie­
dziela): 17.00 Joika, 18.00 Anselm, 19.10 Mój pies Artur. Od 30 kwietnia 
do 2 maja - przerwa.

Duża Scena, os. Teatralne
+ 26 IV (piątek), godz. 19.30 - Akt 
równoległy.
+ 27 IV (sobota), godz. 19 - Kolacja 
dla głupca.
+ 28 IV (niedziela), godz. 18 - Kolacja 
dla głupca.

TIM/Scena Kameralna, os. Te­
atralne
+ 27 IV (sobota), godz. 17 - Kruk z 
Tower.

TIM/Scena Warsztatowa, os. Te­
atralne
+ 26 IV (piątek), godz. 9.30 i 11 - Lo­
komotywą przez świat.

Scena Pod Ratuszem, Rynek Głów­
ny 1
+ 26 IV (piątek), godz. 17 - Wszystko 
o mężczyznach.
+ 27 i 28 IV (sobota i niedziela), godz.
19 - Wszystko o mężczyznach.
+ 2 V (czwartek), godz. 19 - Wszyst­
ko o kobietach.

Na rynku walut sta­
bilizacja. W kantorze 
na placu Bieńczyce, 
paw. 24, nr tel. 12 641­
46-29 zanotowaliśmy 
następujace kursy 
walut: USD: 4,01-4,04 
zł; euro: 4,29-4,32 
zł; GBP: 5,00-5,02 zł; 
CHF: 4,41-4,43 zł. (mp)

Biblioteka Górali Ośrodka Kultury Norwida, os. Górali 5 po­
leca:

+ Marcin Mortka, Pas Ilmarinena, Wydawnictwo Sine Qua 
Non, 2023. W chwili, gdy mroźną ciszę nad fińskimi lasami zbu­
rzył łoskot radzieckich dział, rozpoczęła się inna, równie okrut­
na wojna. Ambitny oficer NKWD Siergiej Muchalew podąża za 
jednostkami Armii Czerwonej, by odkrywać i zagarniać prastare 
tajemnice puszczy. Pech chce, że strażniczką największej z nich 
jest Penelopa Tayne, angielska badaczka, która niecałe dwa lata 
wcześniej znalazła tam swą nową ojczyznę. Przyjście jej z po­
mocą graniczy z niemożliwością, ale ojciec Penelopy, jeden z 
najważniejszych członków Biblioteki, tajemniczego klubu dla 
dżentelmenów, zna człowieka, który zdoła ją ocalić. Problem 
leży w tym, że owego specjalistę - sierżanta Michaela Tayne'a z 
królewskiej piechoty morskiej - należy najpierw wyciągnąć ze 
szpitala dla obłąkanych. Do czego posunie się członek NKWD, 
by sięgnąć po nadludzkie moce? Jakie sekrety kryje Biblioteka? 
Z czym przyjdzie się zmierzyć Michaelowi w drodze do piekła 
na ziemi?

+ Marta Abramowicz, Irlandia wstaje z kolan, Wydawnictwo 
Krytyki politycznej, 2023. - Kiedy u nas będzie tak jak w Irlan­
dii? - pytało mnie wiele osób. Napisałam tę książkę, bo chciałam 
dowiedzieć się, jak oni to zrobili. Zrozumieć, co się stało, że ten 
katolicki kraj rozliczył Kościół ze wszystkich nadużyć, zdetro­
nizował księży, a potem wolą swoich obywateli w powszech­
nym głosowaniu odrzucił katolicką moralność. Co sprawiło, że 
Irlandczycy przestali wierzyć w nauki przedmałżeńskie i od­
rzucili wiedzę o seksie wyniesioną z niedzielnych kazań? Czym 
się od nich różnimy, skoro u nas wciąż to niemożliwe? Marta 
Abramowicz zaprasza nas w podróż do Irlandii, żebyśmy mogli 
się sobie lepiej przyjrzeć. I wrócić z niej z przekonaniem, że Po­
lacy także mogą wstać z kolan. Marta Abramowicz jest autorką 
reportaży „Zakonnice odchodzą po cichu” i „Dzieci księży. Na­
sza wspólna tajemnica”. Obydwa były bestsellerami i wzbudziły 
ogromne emocje. Jej książki doceniane są za bezkompromiso­
we ujawnianie prawdy i za empatię, z jaką pisze o swoich boha­
terkach i bohaterach.
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PODRÓŻOWAĆ 
TO ŻYĆ

Szkoła Podstawowa nr 101 im. 
Hansa Christiana Andersena w 
Krakowie zaprasza uczniów ma­
łopolskich szkół podstawowych 
do udziału w XIX Małopolskim 
Konkursie Literackim i Plastycz­
nym „Podróżować to żyć”. Zda­
niem opiekuna merytoryczne­
go, profesora Andrzeja Linerta, 
„konkurs ten jest ważnym gło­
sem młodego pokolenia na temat 
naszej współczesności”. Jak pod­
kreśla profesor Czesław Dźwigaj, 
„całe meritum sprawy polega na 
uczuciach, na wrażliwości, bo te 
dzieciaki, ta młodzież pisze i ma­
luje uczuciami swój czas aktual­
ny”. To już dziewiętnasta edycja 
konkursu , który każdego roku 
cieszy się ogromną popularno­
ścią wśród dzieci. Mamy nadzie­
ję, że tak będzie i tym razem. 
Życie człowieka jest drogą, pro­
wadzącą nie tylko do nowych 
miejsc, ale również do drugiego 
człowieka, a często w głąb siebie 
czy w przeszłość. Czasami nasza 
droga jest prosta, ale bywa też 
niezwykle kręta. W dużej mierze 
jej wybór zależy od nas samych, 
od drogowskazów, którymi się 
kierujemy, a także od tego, co i 
kogo w naszej wędrówce spoty­
kamy oraz w czym chcemy mie­
rzyć swoje podróże - w przyjaź­
niach czy w pokonanych milach... I 
Hans Christian Andersen pisał: 
„Podróżować to żyć”.
A oto zadanie dla uczestników 
konkursu: Opowiedz piórem lub 
pędzlem o najpiękniejszej podró­
ży swojego życia. Prace należy 
nadsyłać do Szkoły Podstawowej 
nr 101 do 30 kwietnia 2024 roku. I 
(mm)

HONOROWY SENIOR KRAKOWA
Rada Krakowskich Seniorów swoją uchwałą przyznała Tytuł Honorowe­
go Członka Rady Krakowskich Seniorów prezydentowi Miasta Krakowa 
Jackowi Majchrowskiemu. Uroczystość wręczenia certyfikatu Tytułu 
odbyła się podczas posiedzenia Rady Krakowskich Seniorów w minio­
nym tygodniu. Dokument wręczył przewodniczący RKS Sławomir Pie­
trzyk radny M. Krakowa. W swojej laudacji podkreślił rolę i znaczenie 
prezydenta Jacka Majchrowskiego w powstaniu przed 10 laty jednej z 
pierwszych w Polsce Rady Seniorów właśnie w Krakowie. Prezydent 
podczas swoich kadencji sprawowania władzy w Krakowie przywiązy­
wał duża wagę w rozwiązywaniu problemów osób niepełnosprawnych i 
starszych. (mp) Fot. autor

PAMIĘCI ZOFII I ZDZISŁAWA ŻELAZNYCH
Stowarzyszenie Pomocy Socjalnej Gaudium et Spes z prezesem Tade­
uszem Skibą na czele zorganizowało w sali obrad Rady Miasta Krako­
wa uroczyste spotkanie poświęcone Zofii i Zdzisławowi Żelaznym przez 
lata zaangażowanym w działalność charytatywną w Krakowie. Zostali 
oni uhonorowani za swoją działalność Cracovia Merenti i tytułem Filan­
tropów Krakowa. Zaproszonych gości powitał i spotkanie poprowadził 
Marek Jędrzejowski.
W imieniu Rady M. Krakowa zebranych powitał Artur Buszek wiceprze­
wodniczący RMK i wspomniał współpracę państwa Żelaznych z Radą 
Miasta. Podobnie uczynił to wieloletni ich współpracowników z-ca pre­
zydenta Miasta Krakowa Bogusław Kośmider. Ksiądz prof. Jan Machniak 
mówił o znaczeniu działalności dobroczynnej. Radosław Żelazny przybli­
żył działalność Stowarzyszenia im. Brora Hanssona, Krystyna Stolarska 
wspominała bohaterów spotkania. Koncert „Dla Zosi” zaprezentowali 
Lidia Jazgar - śpiew i Ryszard Brączek - gitara. Spotkaniu towarzyszyła 
wystawa prac artystów Gaudium et Spes w hallu Urzędu Miasta Krako­
wa. (mp) Fot. autor

AUKCJA NA WYNAJEM LOKALI
Kolejną aukcję na najem loka­
li użytkowych Zarząd Budynków 
Komunalnych w Krakowie prze­
prowadzi w dniu 29 kwietnia 2024 
r. Interesująco zapowiada się au­
kcja na najem lokali użytkowych 
usytuowanych na terenie Nowej 
Huty.
Do wynajęcia zostały skierowane 
między innymi lokale położone 
na:os. Albertyńskim 16A - lokal o 
powierzchni 57,66 m2, usytuowa­
ny na parterze, os. Górali 15 - lokal 
o powierzchni 65,56 m2, usytu­

owany na parterze oraz częścio­
wo na półpiętrze, os. Stalowym 
5 - lokal o powierzchni 99,11 m2, 
usytuowany na parterze, os. Han­
dlowym 8 - lokal o powierzchni 
ogólnej 115,82 m2, usytuowany 
na parterze oraz częściowo w 
poziomie piwnicy os. Teatralnym 
29 - lokal o powierzchni 79,70 m2, 
usytuowany na parterze.
Podmioty zainteresowane udzia­
łem w aukcji zobowiązane są do 
dnia 25 kwietnia 2024 r.: - doko­
nać wpłaty wadium (wysokość 

wadium określana jest indywidu­
alnie dla każdego lokalu i podana 
została w wykazie lokali skiero­
wanych do wynajęcia w trybie 
aukcji) przelewem lub wpłatą na 
rachunek bankowy Zarządu Bu­
dynków Komunalnych w Krako­
wie, tj. 82 1020 2892 0000 5902 
0590 1667. O dotrzymaniu ter­
minu dokonania wpłaty wadium 
decyduje data wpływu środków 
finansowych na wskazane wyżej 
konto bankowe Zarządu Budyn­
ków Komunalnych w Krakowie 
oraz - złożyć ofertę przystąpie­
nia do aukcji w Punkcie Obsługi 
Mieszkańców Zarządu Budynków 

Komunalnych w Krakowie, ul. 
Czerwieńskiego 16. Aukcja zosta­
nie przeprowadzona w dniu 29 
kwietnia 2024 r. o godzinie 900 w 
siedzibie Zarządu Budynków Ko­
munalnych w Krakowie, ul. Czer­
wieńskiego 16 (sala konferencyj­
na). Szczegółowych informacji w 
zakresie zasad przeprowadzania 
aukcji, jak również pustostanów 
lokali użytkowych skierowanych 
do wynajęcia udziela Referat Lo­
kali Użytkowych Zarządu Budyn­
ków Komunalnych w Krakowie, 
z siedzibą ul. Czerwieńskiego 16 
- numer telefonu (12) 291-28-75. 
(mp)

WŁĄCZ SIĘ DO DYSKUSJI O GMINNYM PROGRAMIE REWITALIZACJI MIASTA KRAKOWA
Ostatni rok był czasem intensywnej 
współpracy mieszkańców, lokalnych 
przedsiębiorców, członków organi­
zacji pozarządowych oraz różnorod­
nych instytucji z przedstawicielami 
Referatu ds. Rewitalizacji Urzędu 
Miasta Krakowa. W efekcie wypra­
cowano pomysły, cele oraz kierunki 
działań do nowego programu rewi­
talizacji, który będzie stanowił pod­
stawę dalszych działań rewitalizacyj- 
nych. Dzięki tej udanej współpracy 
stworzony został projekt Gminnego 
Programu Rewitalizacji Miasta Kra­
kowa, który obejmie działaniami 
obszar rewitalizacji składający się z 
3 podobszarów: „stara” Nowa Huta, 
Kazimierz-Stradom i Grzegórzki- 
-Wesoła.

Od 29 kwietnia do 7 czerwca br. do­
kument ten zostanie poddany kon­
sultacjom społecznym. Ich celem jest 
zebranie od wszystkich zainteresowa­
nych opinii, propozycji oraz uwag do­
tyczących przygotowanego projektu. 
Konsultacje będą prowadzone po­
przez spotkania, spacery studyjne, 
telefoniczny dyżur eksperta oraz 
zgłaszanie uwag ustnych, w postaci 
papierowej i elektronicznej. Referat 
ds. rewitalizacji zaprasza do podzie­
lenia się opiniami i przemyśleniami 
pod adresem e-mail konsultacje.gpr@ 
um.krakow.pl.

Spotkania konsultacyjne odbędą się:

• 7 maja (wt.) w godz. 17.00 - 19.00 - w 
Muzeum Etnograficznym im. Sewe­
ryna Udzieli w Krakowie, Plac Wol- 
nica 1;

• 8 maja (śr.) w godz. 17.00 - 19.00 - w 
Ośrodku Kultury im. C.K. Norwida w 
Krakowie, os. Górali 5;

• 9 maja (czw.) w godz. 17.00 - 19.00 
- w siedzibie Fundacji Małopolska 
Izba Samorządowa, aleja Ignacego 
Daszyńskiego 16.

• Spacery studyjne zaplanowano na:
• 15 maja (śr.), godz. 17:00 - na podob- 

szarze Kazimierz - Stradom - spa­
cer rozpocznie się pod adresem Plac 
Wolnica 1;

• 15 maja (śr.), godz. 17:00 - na po- 
dobszarze „stara” Nowa Huta - spa­
cer rozpocznie się pod adresem os. 
Górali 5;

• 16 maja (czw.), godz. 17:00 - na po- 
dobszarze Grzegórzki - Wesoła - 
spacer rozpocznie się pod adresem 
aleja Ignacego Daszyńskiego 16.

Wspólne spotkania i dyskusje oraz 
otrzymywane uwagi są dla nas bardzo 
ważne! To Wy - mieszkanki i miesz­
kańcy „starej” Nowej Huty - macie naj­
większą wiedzę na temat jej potrzeb. 
„Stara” Nowa Huta może stać się jesz­
cze lepszym miejscem zamieszkania, 
tętniącą życiem bezpieczną i zieloną 
przestrzenią publiczną, łączącą prze-

szłość z nowoczesnością.
Więcej informacji o konsultacjach 
społecznych znajduje się na stronie 
rewitalizacja.krakow.pl oraz na Face- 
booku Rewitalizacja w Krakowie.
Już wkrótce zaprosimy Was do udzia­
łu w kolejnym procesie konsultacyj­
nym dotyczącym zasad działania Ko­
mitetu Rewitalizacji Miasta Krakowa. 
Serdecznie zapraszamy!

***

Gminny program rewitalizacji to wie­
loletni plan działań, na podstawie 
którego jest prowadzony proces re­
witalizacji. Realizacja określonych w 
nim działań powinna wpłynąć na po­
lepszenie warunków życia, pracy oraz 
odpoczynku na obszarze rewitalizacji. 
Zapisane w nim zadania i zalecenia 
działań przyczyniają się do rozwią­
zywania problemów społecznych, 
gospodarczych, przestrzennych lub 
środowiskowych na obszarze, gdzie 
stwierdzono większą niż w pozosta­
łych częściach miasta liczbę negatyw­
nych zjawisk.
Komitet Rewitalizacji - to forum 
współpracy i dialogu osób związanych 
z obszarem rewitalizacji - m.in. miesz­
kańców, organizacji pozarządowych, 
przedsiębiorców, a także urzędników, 
przedstawicieli instytucji. Pełni funk­
cję opiniodawczą i doradczą dla Pre­
zydenta Miasta.

DROGA DO G M IN N EG O
P RO G RA M U R EWI T A LIZACJI 
MIASTA K RA K OWA (GPRMK)

Wyznaczenie, na podstawie 
diagnozy całego miasta, 

obszaru zdegradowanego 
i obszaru rewitalizacji

Przyjęcie uchwał w sprawie:
• granic wyznaczonych 

obszarów
• przystąpienia do 

sporządzenia GPRMK

Konsultacje 
społeczne projektu 

GPRMK

Gminny Program 
Rewitalizacji

Miasta Krakowa - 
Realizacja!

W ięce j infor m ac ji o ko nsultacjach społec znych, 
Gmin nym Progr amie Rewitalizacji Miasta K rak owa i 
dz iałani ac h rewital izacyj ny ch w Krakowie na stro nie 
www.rewitalizacja.krakow.pl

Konsultacje społeczne
2 granic obszaru

zdegradowanego
i obszaru rewitalizacji

Przeprowadzenie 
diagnozy szczegółowej 

obszaru rewitalizacji 
oraz opracowanie 
projektu GPRMK

X
\

i 
f

Wprowadzenie 
niezbędnych zmian w 

dokumencie 
i uchwalenie GPRMK 
przez Radę Miasta 

Krakowa
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l XVIITWZGÓRZA KRZESŁAWICKIE™='
OGRÓDEK PRZED DOMEM - ZAPRASZAMY DO KONKURSU

Nie trzeba być zawodowym 
architektem przyrody ani wy­
dawać fortuny, by stworzyć w 
najbliższym otoczeniu ogród, 
który będzie koił oczy, oszała­
miał zapachem, wzbudzał po­
dziw kolorami, a w letnie dni 
niósł wytchnienie od palącego 
słońca! Wystarczy zamiłowa­

="J Kraków

OŚRODEK KULTURY KRAKÓW-NOWA HUTA • INSTYTUCJA KULTURY MIASTA KRAKOWA

Zgłoszenia do 10 maja.
Regulamin i karta zgłoszenia dostępne są na stronie internetowej www.krakownh.pl. 
Wypełnioną kartę należy dostarczyć do Klubu Dukat (ul. Styczna 1).

Finał odbędzie się 22 czerwca 2024 r.

OŚRODEK KULTURY
KRAKÓW-NOWA HUTA

KLUB DUKAT

©
OŚRODEK KULTURY
KRAKÓW-NOWA HUTA

KLUB DUKAT

www.krakownh.pl

Honorowy Patronat 
Przewodniczącego Rady i Zarządu 
Dzielnicy XVII Wzgórza Krzesławickie.

XXVII edycja konkursu

Ogródek 
przed domem

RADA I ZARZĄD DZIELNICY XVII WZGÓRZA KRZESŁAWICKIE
os. Na Stoku 15, tel. 12 645 30 09, tel/faks 12 645 14 17, rada@dzielnica17.krakow.pl
Przewodniczący- Andrzej Dziedzic, zastępca przewodniczącego Jerzy Wójcik, członek zarządu Wiesław Wojnarski.

nie do prac ogrodowych, tro­
chę wytrwałości i pomysł!

Jak zawsze wraz z nadejściem 
wiosny Klub Dukat Ośrodka 
Kultury Kraków-Nowa Huta 
ogłasza konkurs “Ogródek 
przed domem”. W tym roku 
to już 27 edycja! Do udziału 

zaproszeni są mieszkańcy do­
mów jednorodzinnych Dziel­
nicy XVII Wzgórza Krzesła- 
wickie i Dzielnicy XVIII Nowa 
Huta.
W nagrodę za włożony trud, 
każdy z uczestników niezależ­
nie od zajętego w konkursie 
miejsca, otrzymuje roślinny

upominek - kolejny element 
do ogrodowej układanki.
Konkurs odbywa się pod pa­
tronatem Przewodniczącego 
Rady Dzielnicy XVII Wzgórza 
Krzesławickie.
Termin zgłoszeń do udzia­
łu upływa 10 maja. Regulamin 
i karta zgłoszenia dostępne

są na stronie internetowej 
Ośrodka Kultury Kraków- 
-Nowa Huta - www.kra- 
kownh.pl. Wypełnioną kartę 
należy dostarczyć do biura 
Klubu Dukat.
W okresie od 11 maja do 15 
czerwca (ten czas może się 
wydłużyć przez warunki 
pogodowe) Komisja kon­
kursowa odwiedzi wszyst­
kie zgłoszone w konkursie 
ogrody, by uwiecznić je na 
zdjęciach i dokonać wstęp­
nej oceny.

TRWA SKŁADANIE WNIOSKÓW DO 
PLANU OGÓLNEGO MIASTA KRAKOWA!

Plan ogólny to nowe narzę­
dzie planistyczne, które do 
końca 2025 roku musi zastą­
pić studium gminne. Na jego 
podstawie będą sporządzane 
plany miejscowe, a następ­
nie wydawane decyzje wz. W 
przeciwieństwie do Studium 
Plan Ogólny Miasta Krakowa 
będzie aktem prawa miej­
scowego. W planie ogólnym 
będą określone strefy plani­
styczne (w studium były to 
tereny od odmiennych kie­
runkach rozwoju), których 
katalog jest jednolity dla 
całej Polski, a także gminne 
standardy urbanistyczne.
Warto, zatem włączyć w 
proces jego tworzenia - by 
mieć realny wpływ na osta­
teczny kształt miasta. Jak to 
zrobić? Składając odpowied­
ni wniosek. Termin składania 
wniosków został wydłużony 
do 29 maja br.
Oczywiście głos mieszkań­
ców nie jest jedynym, który 
musi zostać wzięty pod uwa­
gę przy tworzeniu tak skom­
plikowanych dokumentów. 
Niemniej ustalenia każdego 
aktu planowania przestrzen­
nego stanowią wypadkową 
występujących uwarunko­
wań faktycznych i prawnych, 
postulatów mieszkańców

Jak co roku pod uwagę przy 
ocenie brane będą układ 
kompozycyjny i architektura 
ogrodu, ilość gatunków i do­
bór roślin, dbałość o stopień 
pielęgnacji ogrodu, wrażenia 
estetyczne, funkcjonalność re­
kreacyjna ogrodu oraz pomy­
słowość i oryginalność małej
architektury ogrodowej. 
Wręczenie nagród odbędzie 
się 22 czerwca 2024 r. w Klubie 
Dukat o godzinie 17:00.

Udział bezpłatny - należy wy­
pełnić formularz pobrany z 
strony internetowej OKKNH i 
dostarczyć do biura Klubu Du­
kat.
Konkurs dla właścicieli przy­
domowych ogrodów z Dzielni­
cy XVII Wzgórza Krzesławickie 
i Dzielnicy XVIII Nowa Huta.

oraz stanowisk organów ad­
ministracji publicznej współ­
uczestniczących w postępo­
waniu planistycznym.

Warto wiedzieć jak złożyć 
wniosek do planu ogólnego? 
Procedura sporządzenia pro­
jektu planu ogólnego będzie 
składać się m.in. z etapu skła­
dania wniosków, konsultacji 
społecznych, opinii i uzgod­
nień projektu.
26 lutego ukazało się ogłosze­
nie Prezydenta o możliwości 
składania przez mieszkań­
ców wniosków do planu. Od 
tego momentu, aż do 29 maja, 
można je składać wyłącz­
nie na formularzu zgodnym 
z rozporządzeniem ministra 
rozwoju i technologii.
Formularz jest dostępny na 
stronie: bip.krakow.pl/plano- 
wanieprzestrzenne.
Wnioski należy składać na 
dziennikach podawczych 
Urzędu Miasta Krakowa - np. 
w urzędzie miasta os. Zgody 2 
w Krakowie.
Nie pozwól by Plan ogólny 
Miasta Krakowa powstał bez 
Ciebie!

Dyżur Przewodniczącego Rady i Zarządu Andrzeja Dziedzica : poniedziałek i środa w godzinach 14.oo - 15.oo, w siedzibie Rady Dzielnicy XVII os. Na Stoku 15 w Krakowie 
po wcześniejszym uzgodnieniu terminu w sekretariacie Rady Dzielnicy pod numerem tel. 12 45 30 09
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lxviiitnasza nowa huta n=j
W OBRONIE KRZYŻA

27 kwietnia 1960 roku, mieszkań­
cy Nowej Huty stanęli w obronie 
krzyża. Zbliża się 64 rocznica tego 
wydarzenia. Przedstawiciele Rady 
i Zarządu Dzielnicy XVIII Nowa 
Huta co roku składają kwiaty pod 
krzyżem na os. Teatralnym. Ten 
symboliczny gest ma być dowodem 
szacunku i pamięci o tych, którzy 
podjęli heroiczną walkę o ten waż­
ny dla wielu Nowohucian symbol. 
Przypomnijmy jego historię.

W urbanistycznych planach nowego 
miasta pod Krakowem nie było miej­
sca dla kościoła. Nowa Huta miała 
być miastem ateistycznym. Władze 
uznały, że ci, którzy nie wyzbyli się 
przywiązania do religii mogą korzy­
stać z kościołów w Mogile, Pleszo- 
wie albo jeździć do Krakowa. Bu­
downiczym komunizmu wystarczyć 
miały żłobki, przedszkola, szkoły, 
kina, teatry... Jednak mieszkańcy - w 
zdecydowanej większości katolicy 
- byli przywiązani do wiary ojców. 
Tłumnie gromadzili się nie tylko w 
cysterskim kościele w Mogile, ale 
z roku na rok przybywało ich także 
pod niewielką kaplicą w Bieńczy- 
cach. Już w latach stalinowskich 
zaczęli wysyłać petycje do władz, by 
te zgodziły się na budowę świątyni 
w gwałtownie rozwijającym się mie­
ście. Jednak listy i petycje mieszkań­
ców pozostawały bez echa.

Odwliż
Zmianę przyniosły dopiero poli­
tyczne konsekwencje czerwca i 
października 1956 roku. Powrót 
Władysława Gomułki do władzy i 
uwolnienie kard. Stefana Wyszyń­
skiego obudziły nadzieję. O ile żad­
nego efektu nie dały petycje bień- 
czyckich parafian o zezwolenie na 
budowę kościoła wysłane do Urzę­
du ds. Wyznań wiosną i wczesną 
jesienią 1956 roku (pierwsza z nich 
zawierała 7 tys. podpisów, a druga - 
12 tys. podpisów), o tyle po objęciu 
władzy przez Gomułkę sytuacja ule­
gła zmianie. Gdy na początku listo­
pada 1956 roku do Warszawy udała 
się dwunastoosobowa delegacja pa­
rafian, która spotkała się z I sekreta­
rzem PZPR, ten do postulatu budowy 
kościoła w Nowej Hucie odniósł się 
ze zrozumieniem. Gomułka skiero­
wał przybyłych do Jerzego Sztachel- 
skiego, ówczesnego szefa Urzędu 
ds. Wyznań, który również nie wi­
dział przeszkód w wydaniu stosow­
nego zezwolenia na budowę świą­
tyni. W efekcie, 3 grudnia 1956 roku 
parafia w Bieńczycach otrzymała 
pismo krakowskiego Wydziału ds. 
Wyznań, w którym komunikowano, 
że Wydział nie ma zastrzeżeń co do 
budowy kościoła na terenie Nowej 
Huty. 23 stycznia 1957 roku był już 
gotowy dokument w sprawie loka­
lizacji kościoła przygotowany przez 
Biuro Projektów „Miastoprojekt”. 
Stwierdzono w nim, że generalny 
projektant Nowej Huty, po przepro­
wadzeniu wizji lokalnych w terenie, 
ustalił wstępną lokalizację kościoła 
na terenie os. C-1, przy skrzyżowa­
niu ulic Majakowskiego i Marksa, w 
sąsiedztwie Teatru Kameralnego. 2 
marca 1957 roku powołany w para­
fii Komitet Budowy Kościoła otrzy­
mał pismo informujące, że Dyrekcja 

Budowy Osiedli Robotniczych Kra- 
ków-Miasto przekazuje teren pod 
budowę świątyni. 17 marca 1957 roku 
w godzinach popołudniowych, spod 
kaplicy w Bieńczycach wyruszyła 
uroczysta procesja na plac budowy. 
Procesję prowadził ks. prałat Sta­
nisław Czartoryski, za którym, na 
drążkach, niesiono duży drewniany 
krzyż. Krzyż był ciężko. Dźwigało go 
kilkudziesięciu mężczyzn - po czte­
rech przy jednym drążku. Dźwigać 
krzyż pomagały również kobiety. Na 
placu budowy oczekiwał, uwolniony 
z wygnania, ks. abp Eugeniusz Ba­
ziak. Po poświęceniu i ucałowaniu 
krzyża, uroczyście osadzono go w 
miejscu budowy przyszłego kościo­
ła. Na zakończenie uroczystości ks. 
Stanisław Kościelny zwrócił się do 
tysięcy wiernych obecnych na pla­
cu: „Wzięliśmy na swoje barki Krzyż 
i mamy też Krzyż dźwigać, aż do 
szczęśliwego zakończenia”. Wów­
czas nikt zapewne nie zdawał sobie 
sprawy, jaka będzie cena tego no­
wohuckiego Krzyża.
Wkrótce w wyniku konkursu ar­
chitektonicznego wyłoniony został 
projekt nowego kościoła, autorstwa 
inż. Zbigniewa Solawy z Krako­
wa. Charakterystycznym elemen­
tem projektu była wysoka wieża w 
kształcie graniastosłupa zwieńczo­
nego krzyżem.

„Przykręcanie śruby”
Odwilż w stosunkach państwa z Ko­
ściołem nie trwała długo. Rok 1958 
przyniósł pogorszenie tych stosun­
ków. Władze komunistyczne zaczę­
ły mnożyć trudności przed ks. Ko­
ścielnym. O ile w latach 1957 i 1958 
procesje Bożego Ciała przechodziły 
od kaplicy w Bieńczycach na plac 
budowy nowego kościoła, to w roku 
1959 na taką trasę pielgrzymki nie 
wydano już zgody, a ks. Kościelny 
usłyszał od kierownika Wydzia­
łu ds. Wyznań Leona Króla, że „nie 
jest godzien prowadzić procesji”. 
Król dodał też, że chodzi o to, by lu­
dzie się „nie przyzwyczajali do tego 
miejsca, gdzie ma stanąć kościół”. 
Wreszcie w miesiącach letnich ko­
muniści zażądali od krakowskiej 
Kurii Metropolitalnej, by ta odwoła­
ła ks. Kościelnego z Bieńczyc. Wła­
dze krakowskiego Kościoła zdawały 
sobie sprawę, że ks. Kościelny jest 
powszechnie lubiany i szanowany 
przez parafian, ale chcąc za wszel­
ką cenę ratować budowę kościoła, 
ugięły się pod presją i zdecydowały 
się na odwołanie pierwszego bień- 
czyckiego proboszcza. Na jego miej­
sce 3 sierpnia 1959 roku administra­
torem parafii mianowany został ks. 
Mieczysław Satora.
W tym samym czasie trwało usu­
wanie religii ze szkół (katecheza na 
krótko powróciła do szkolnych klas 
po przełomie 1956 roku). Na począ­
tek komuniści zabronili nauczania 
religii w szkołach zakonnikom i za­
konnicom. W Nowej Hucie dotyczyło 
do cystersów, którzy uczyli w wielu 
nowohuckich placówkach oświato­
wych. W związku z tym od stycznia 
1959 roku lekcje religii odbywały się 
w pomieszczeniach klasztoru w Mo­
gile. W roku 1960 na katechizację do 
klasztoru uczęszczało 7200 dzieci 
i 1200 młodzieży szkół ponadpod­

stawowych (najwięcej katechizowa- 
nych było w roku 1964. Nauką religii 
objętych było wówczas 8500 dzieci i 
1500 młodzieży). W szkołach, gdzie 
katechetami byli księża diecezjalni 
religia odbywała się do 1960 roku. 
To zrodziło szczególne problemy 
dla dzieci i młodzieży, które mu- 
siały uczęszczać na lekcje religii do 
Bieńczyc, gdzie nie było przygoto­
wanych odpowiednich salek kate­
chetycznych i wszędzie panowała 
ciasnota.
Momentem szczególnie dramatycz­
nym dla bieńczyckich parafian oka­
zał się dzień 19 kwietnia 1960 roku. 
Tego dnia Urząd Parafialny w Bień- 
czycach otrzymał pismo z Dyrekcji 
Budowy Osiedli Robotniczych, w 
którym DBOR Kraków-Miasto, jako 
inwestor budowy szkoły „tysiąc­
latki” zażądał od parafii usunięcia 
krzyża z terenu, który został ode­
brany Kościołowi i przeznaczony 
pod budowę nowej szkoły. W piśmie 
pojawił się nieprzekraczalny termin 
usunięcia krzyża - do 26 kwietnia. 
Podpisany pod dokumentem Bogu­
mił Korombel informował, że „po 
bezskutecznym upływie tego termi­
nu Dyrekcja zmuszona będzie zlecić 
usunięcie krzyża na koszt i ryzyko 
Parafii”.
W niedzielę, 24 kwietnia 1960 roku, 
podczas nabożeństw ks. Satora za­
poznał wiernych z treścią pisma i 
poinformował ich, że prośbie DBOR 
odmówił na piśmie. We wtorek 26 
kwietnia 1960 roku o godz. 21.30 
Tadeusz Górski z Komitetu Krakow­
skiego PZPR polecił Adamowi Ko- 
czurowi z DBOR usunąć krzyż na­
stępnego dnia o godz. 9.00 rano. To 
doprowadziło do gwałtownych walk 
w jego obronie - walk, które prze­
szły do historii, jako obrona Krzyża 
w Nowej Hucie.

Walka o krzyż
Wszystko zaczęło się, gdy 27 kwiet­
nia 1960 roku, robotnicy o 8.30 rano 
przystąpili do wykopywania krzyża. 
Pracę obserwowała grupa miesz­
kańców, wśród których przeważały 
kobiety. Słowne utarczki robot­
ników z kobietami przerodziły się 
w rękoczyny, gdy krzyż zaczął się 
przechylać. Wkrótce tłum zaczął się 
powiększać. Kobiety grudami ziemi 
zaczęły rzucać w wynajętych robot­
ników, którzy pozbierali narzędzia 
i uciekli. Majster, który kierował 
pracą i operator spychacza zostali 
poturbowani. Krzyż został wypro­
stowany i położono pod nim kwia­
ty. O 11.15 na placu budowy było już 
ok. 1000 osób. Ludzie palili świeczki, 
modlili się, śpiewali pieśni religijne. 
O godz. 14.00 Hutę im. Lenina za­
częła opuszczać poranna zmiana, 
a do robotników zaczęły docierać 
informacje o porannych wypadkach 
pod krzyżem. O 15.45 tłum zebrany 
wokół placu budowy liczył już ok. 2 
tys. osób. Do Nowej Huty skierowa­
ne zostały oddziały ZOMO. O 16.40 
milicja podjęła próbę rozpędzenia 
czterotysięcznego tłumu pod Dziel­
nicową Radą Narodową na os. Zgo­
dy. Użyto pałek. O 17.10 komendant 
wojewódzki MO płk Żmudziński wy­
dał rozkaz ściągnięcia grup ZOMO z 
Tarnowa i Oświęcimia. Do Krakowa 
ściągnięto również wsparcie z Kato-

wic, Kielc, Rzeszowa oraz kolumnę 
samochodową Oficerskiej Szkoły 
MO ze Szczytna. O tym, jak drama­
tyczna stawała się sytuacja świadczy 
i to, że w stan gotowości postawiono 
jednostki ZOMO w Warszawie, Byd­
goszczy, Łodzi, Opolu, Wrocławiu, 
Białymstoku, Gdańsku, Lublinie, 
Szczecinie, Poznaniu, Koszalinie i 
Zielonej Górze.
Na terenie dzielnicy zaczęły się po­
ważne rozruchy. KW MO o godz. 
19.35 uzyskała zgodę ministra spraw 
wewnętrznych na użycie oddziałów 
ZOMO wyposażonych w armatki 
wodne i inne środki niezbędne do 
uśmierzenia zajść. Kilku świadków 
potwierdza, że już wtedy w rejo­
nie placu budowy oraz budynków 
straży pożarnej i DRN milicja użyła 
broni, strzelając do demonstrantów. 
Noc przyniosła eskalację zamieszek. 
Wyłączono zasilanie dla linii tram­
wajowej łączącej Kraków z Nową 
Hutą. Później elektrownia wyłączy­
ła oświetlenie w całej dzielnicy. Na 
nowohuckich ulicach rozgrywały się 
przerażające sceny. Barykady, pło­
nący milicyjny gazik, wybite szyby 
w oknach DRN, petardy i strzały z 
broni palnej. Walki trwały jeszcze 
w dniu następnym. W wyniku zajść 
aresztowano 493 osoby (w tym 25 
kobiet i 50 nieletnich). 87 osób zo­
stało skazanych przez sądy na kary 
od 6 miesięcy do 5 lat więzienia. 
Kolejne 119 osób zostało ukaranych 
przez kolegia grzywnami, a 4 inne - 
kilkumiesięcznym aresztem. Kilka­
dziesiąt osób zwolniono z pracy. Do 
dzisiaj nie udało się ustalić z pewno­
ścią, czy ktoś w wyniku zajść stra­
cił życie. Wiadomo natomiast, że w 
Szpitalu im. Żeromskiego leczonych 

było 17 osób, a w Klinice Chirurgii 
przy ul. Kopernika przebywało 5 po­
strzelonych, w tym 1 ciężko ranny. 
Według danych milicji, formacja ta 
w czasie zajść zużyła 1700 ładunków 
gazu i wystrzeliła 140 sztuk ostrej 
amunicji. 181 milicjantów zostało 
rannych, w tym 15 - ciężko.

Krzyż obroniony
Po tych dramatycznych wydarze­
niach sytuacja w dzielnicy nieco 
się uspokoiła. Kluczową rolę w tej 
trudnej sytuacji odegrał biskup Ka­
rol Wojtyła - późniejszy Papież Jan 
Paweł II, którego starania przyniosły 
oczekiwany efekt . W maju 1967 roku 
władze ostatecznie wydały zgodę 
na budowę Kościoła w Nowej Hu­
cie w Bieńczycach. Budowa świątyni 
trwała 10 lat. W maju 1977 roku Karol 
Wojtyła dokonał konsekracji nowego 
kościoła pod wezwaniem Matki Bo­
żej Królowej Polski, zlokalizowanego 
przy ul. Majakowskiego, która w 1991 
r. zmieniła nazwę na ul. Obrońców 
Krzyża. Arka Pana, bo tak potocznie 
nazwana została świątynia i jej oko­
lica, podczas stanu wojennego oraz 
w latach 80 i 90 stały się miejscem 
walki o wolność ludności Nowohuc­
kiej z komunistami. Natomiast Krzyż 
na os. Teatralnym pozostał. Dziś w 
tym miejscu stoi Pomnik Krzyża No­
wohuckiego zaprojektowany przez 
profesora Stefana Douse, a o wy­
darzeniach z 1960 roku przypomi­
nają umieszczane u jego podstawy 
odciśnięte dłonie. Zaś oryginalny 
(pierwszy) krzyż umieszczony został 
na kotwicy kościoła Arki Pana od 
strony ołtarza polowego.

r RADA DZIELNICY XVIII NOWA HUTA:
os. Centrum B 6, 31-927 Kraków, tel. 12-644-78-40, e-mail: rada@dzielnica18.krakow.pl, www.dzielnica18.krakow.pl.
Zarząd: przewodniczący Mariusz Woda; z-ca przewodniczącego Sebastian Piekarek; członkowie zarządu: Amelia Juszczak - Michalska, Andrzej Kowalik, 
Józef Szuba.
Redakcja kolumny: Rada Dzielnicy XVIII.
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VIII KADENCJA RADY MIASTA KRAKOWA 2018 - 2024
30 kwietnia zakończy się VIII kadencja Rady Miasta Krakowa. 
Czas więc na podsumowanie jak wyglądało tych 5,5 roku w kra­
kowskim samorządzie.

VIII kadencja Rady Miasta Krako­
wa rozpoczęła się w listopadzie 
2018 i roku jest najdłuższą w hi­
storii funkcjonowania samorządu 
terytorialnego. Wynika to z nowe­
lizacji przepisów wydłużających o 
rok kadencję rady gminy, powiatu 
i sejmiku województwa oraz zmia­
ny terminu wyborów samorządo­
wych z października 2023 r. na 
kwiecień 2024 r.
Jednymi z najtrudniejszych zadań, 
z jakim się przyszło zmierzyć Ra­
dzie Miasta Krakowa były z pew­
nością pandemia koronawirusa, 
która wymusiła koordynację wielu 
działań mających na celu zadbanie 
o zdrowie i życie obywateli miasta 
oraz wybuch wojny w Ukrainie i 
przyjazd setek tysięcy uchodźców 
do Krakowa, wymagający szybkie­
go wprowadzenia wielu procedur 
zapewniających bezpieczeństwo 
zarówno im, jak i mieszkańcom 
miasta.
VIII kadencja Rady Miasta Kra­
kowa była bardzo pracowita i 
efektywna. Rezultaty podjętych 
przez radę uchwał widać na uli­
cach miasta. Nie sposób wymie­
nić wszystkich działań, ale kilka 
z nich zasługuje na przytocze­
nie. W Krakowie wprowadzono 
w życie tzw. uchwałę krajobra­
zową, która w rezultacie bardzo 
uporządkowała przestrzeń pu­
bliczną pod względem sytuowa­
nia obiektów małej architektury, 
tablic i urządzeń reklamowych. 
Wyodrębniono dwa nowe parki 
kulturowe - Park Kulturowy Nowa 
Huta oraz Park Kulturowy Kazi­
mierz ze Stradomiem. Powstało 
kilka nowych „zielonych” miejsc, 
m.in.: Park Zakrzówek, Park im. 
Wisławy Szymborskiej, rewitali­
zacji poddano Park Bednarskiego, 
Park Kurdwanów oraz zakupiono 
park Jalu Kurka. Uchwały Rady 
Miasta Krakowa pozwoliły na roz­
poczęcie prac nad nową funkcją 
obszaru Wesoła. Otwarto linię 
tramwajową na Górkę Narodową, 
rozpoczęła się budowa linii tram­
wajowej do Mistrzejowic, oddane 
zostały do użytku nowe szko­
ły, boiska i baseny. Zrealizowano 
ważne inwestycje dla miasta, m.in. 
Trasę Łagiewnicką i utworzono 
nowe połączenia międzydzielni- 
cowe. Była to też kadencja, która 
bez wątpienia należała do samych 
mieszkańców, którzy mocno za­
angażowali się w rozwój miasta, 
poprzez składanie wniosków do 
budżetu obywatelskiego oraz re­
alizację inicjatyw lokalnych.

Prezydium RMK
W grudniu 2018 r. Przewodniczą­
cym Rady Miasta Krakowa zo­
stał Dominik Jaśkowiec, pełnił tę 
funkcję do stycznia 2022 r. Wte­
dy Przewodniczącym RMK zo­
stał Rafał Komarewicz. Po objęciu 

przez niego mandatu poselskiego 
w październiku 2023 r. najstar­
szy wiekiem wiceprzewodniczą­
cy RMK Artur Buszek zaczął peł­
nić obowiązki Przewodniczącego 
Rady Miasta Krakowa.
Wiceprzewodniczącymi Rady Mia­
sta Krakowa VIII kadencji byli: Sła­
womir Pietrzyk (na stanowisku od 
grudnia 2018 r. do stycznia 2022 
r.), Łukasz Wantuch (od grudnia 
2018 r. do momentu rezygnacji 
z funkcji w lutym 2019 r.) Michał 
Drewnicki funkcję wiceprzewod­
niczącego Rady Miasta Krakowa 
pełni niezmiennie przez całą VIII 
kadencję - od grudnia 2018 r., Ar­
tur Buszek od stycznia 2022 r.

Ważne odznaczenia
W tej kadencji przyznano kolejne 
medale „Cracoviae Merenti”. Złoty 
Medal otrzymał Zamek Królewski 
na Wawelu (2020 r.). Srebrnym 
medalem uhonorowano: Muzeum 
Historyczne Miasta Krakowa, 
obecnie Muzeum Krakowa (2019 
r.), Akademię Sztuk Pięknych im. 
Jana Matejki w Krakowie (2020 
r.), Uniwersytet Pedagogiczny 
im. Komisji Edukacji Narodowej 
w Krakowie, dzisiaj Uniwersytet 
Komisji Edukacji Narodowej w 
Krakowie (2020 r.), Tygodnik Po­
wszechny (2022 r.), Muzeum Na­
rodowe w Krakowie (2022 r.), Wo­
dociągi Miasta Krakowa S.A. (2022 
r.). Brązowy Medal „Cracoviae Me- 
renti” trafił do rąk: dra inż. arch. 
Krzysztofa Wielgusa (2019 r.), 
prof. Jana Ostrowskiego (2020 r.), 
Mieczysława Kozłowskiego (2020 
r.), Kazimierza Barczyka (2020 
r.), prof.dr. hab. Andrzeja Białasa 
(2022 r.), prof. dr. hab. Jacka Pur- 
chli (2022 r.), Andrzeja Zaryckiego 
(2022 r.), Aleksandra Łodzi Koby­
lińskiego (2022 r.) oraz Piwnicy 
pod Baranami (2022 r.). W czasie 
trwania kadencji przyznano tak­
że tytuły Honorowych Obywateli 
Stołecznego Królewskiego Miasta 
Krakowa. Otrzymali je: prof. Anto­
ni Dziatkowiak (2019 r.), Olga To­
karczuk (2021 r.), Andrzej Mlecz­
ko (2021 r.), Wanda Półtawska 
(2022 r.) oraz Jerzy Trela (2022 r.). 
Uchwałą nr LXXX/2291/22 Rady 
Miasta Krakowa z 16 marca 2022 
r. zmieniły się zasady i tryb nada­
wania Honorowego Obywatelstwa 
Stołecznego Królewskiego Miasta 
Krakowa. Zgodnie z uchwałą Rada 
Miasta Krakowa może przyznać 
w ciągu trwania kadencji do pięciu 
tytułów Honorowego Obywatela.

Nagroda Rady Miasta Krakowa 
im. Stanisława Vincenza
Od 2020 roku twórcom i promo­
torom kultury Europy Środko­
wo-Wschodniej za wybitne osią­
gnięcia w popularyzacji kultury 
tego regionu przyznawana jest 
Nagroda Rady Miasta Krakowa
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im. Stanisława Vincenza. Nagroda 
jest kontynuacją przyznawanej w 
latach 2005-2019 nagrody „Nowa 
kultura Nowej Europy”. Laureata­
mi Nagrody Rady Miasta Krakowa 
im. Stanisława Vincenza w latach 
2020 - 2023 zostali: Oleg Sencow 
(2020 r.), Wojciech Ornat (2021 r.), 
Oksana Zabużko (2022 r.), Cezary 
Obracht - Prondzyński (2023 r.).

Jubileusze
27 maja 1990 r. odbyły się pierw­
sze demokratyczne wybory do rad 
gmin. 30 lat później na pamiątkę 
tamtego wydarzenia Rada Miasta 
Krakowa podjęła uchwałę w spra­
wie ustanowienia medalu pamiąt­
kowego XXX-lecia odrodzenia 
samorządu. Medal był wręczany 

ZNAMY SKŁAD RADY MIASTA KRAKOWA IX KADENCJI
W wyborach samorządowych, które odbyły się 7 kwietnia krakowianie zadecydowali, kto będzie 
ich reprezentantem w Radzie Miasta Krakowa. Poniżej alfabetyczna lista nazwisk radnych IX 
kadencji.

Anna Bałdyga, Iwona Chamielec, Michał Ciechowski, Tomasz Daros, 
Bogumiła Drabik, Michał Drewnicki, Eliza Dydyńska-Czesak, Grażyna Fijłakowska, 
Łukasz Gibała, Joanna Hańderek, Marek Hohenauer, Dominik Jaśkowiec, 
Mariusz Kękuś, Jakub Kosek, Bogusław Kośmider, Aleksandra Kot, Małgorzata 
Kot, Zbigniew Kożuch, Renata Kucharska, Tomasz Leśniak, Agnieszka Łętocha, 
Łukasz Maślona, Magdalena Mazurkiewicz, Maciej Michałowski, Piotr Moskała, 
Rafał Nowak, Aleksandra Owca, Agnieszka Paderewska, Włodzimierz Pietrus, 
Renata Piętka, Agnieszka Pogoda-Tota, Edward Porębski, Małgorzata Potocka, 
Łukasz Sęk, Edyta Sikora, Marek Sobieraj, Michał Starobrat, Grzegorz Stawowy, 
Grzegorz Wojciech Stawowy, Krzysztof Sułowski, Alicja Szczepańska, Aleksandra 
Witek, Rafał Zawiślak.

osobom zasłużonym dla wspiera­
nia działań samorządu lokalnego 
Miasta Krakowa w ciągu ostatnich 
30 lat. Medal pamiątkowy wybi­
to w liczbie 200 sztuk, został on 
zaprojektowany przez profesora 
Jana Tutaja z Akademii Sztuk Pięk­
nych im. Jana Matejki w Krakowie.

Rada Miasta w liczbach
Na koniec nie pozostaje nam nic 
innego, jak przedstawić trochę 
statystyki.
W latach 2018 - 2024 odbyło się 
ogółem 131 posiedzeń Rady Mia­
sta Krakowa. 113 sesji zwykłych, 
8 nadzwyczajnych, 10 uroczy­
stych. Do Rady Miasta Krakowa 
wpłynęło 4157 projektów uchwał, 
a podjęto ich ostatecznie 3715. 

Radni uchwalili także 189 rezolu­
cji. Odbyło się 1791 posiedzeń ko­
misji Rady Miasta Krakowa, a te 
wydały 6539 opinii do projektów 
uchwał, przekazały 140 wniosków 
do Prezydenta Miasta Krakowa 
oraz przygotowały 526 projektów 
uchwał (z czego 384 zostały przy­
gotowane przez Komisję Skarg, 
Wniosków i Petycji).
Radni odbyli 856 dyżurów z miesz­
kańcami, w tym Przewodniczący 
RMK spotkał się z nimi podczas 39 
dyżurów, a Wiceprzewodniczący 
69 dyżurów. Złożyli również 6040 
interpelacji i zapytań do Prezy­
denta Miasta Krakowa. Do Rady 
Miasta Krakowa zgłoszono także 
132 petycje. (

ABS, MG)

Kancelaria Rady Miasta Krakowa tel. 126161249, www.rmk.krakow.pl, e-mail: info.rmk@um.krakow.pl
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MŁODZI MAJĄ GŁOS

Trwa kolejna edycja projektu 
„Młodzi maja Głos - każdy ma 
głos”. Jego uczestnicy, ucznio­
wie Zespołu Szkół Specjalnych 
nr 14, biorą udział w wydarze­
niach kulturalnych a następ­
nie tworzą z tych wydarzeń 
recenzje. Dzięki wsparciu fi­
nansowemu Miasta Krakowa 
te recenzje są publikowane w 
Głosie Tygodniku Nowohuc­
kim.

Do udziału w projekcie jego 
realizator, Stowarzyszanie Do­
bro Dziecka, zaprosił dwie gru­
py: dzieci młodsze ze szkoły 
podstawowej oraz młodzież 
- uczniów szkoły przysposa­
biającej do pracy. Dziś chcemy 
napisać o tym, co robili starsi. 
Dzięki pozyskaniu dla projek­
tu prywatnego sponsora, który 
chce pozostać anonimowy - 
młodzież poszła do kina na film 
„Szkoła Magicznych Zwierząt”. 
Kilka dni po seansie uczniowie 
spotkali się w szkole z Agnieszką 
Łoś - redaktorem Głosu TN na 
warsztatach dziennikarskich. - 
To kolejne moje już spotkanie 
z tymi uczniami, za każdym ra­
zem zaskakują mnie swoją spo­
strzegawczością i umiejętno­
ścią wyciągania wniosków oraz 
zadziwiają sposobem, w jaki 
postrzegają i rozumieją ota­

czający na świat. Ciągle się od 
nich uczę - mówi prowadząca 
warsztaty. Fabuła filmu stała się 
pretekstem do rozmów o przy­
jaźni, o lojalności i odwadze. 
Wskazanie pozytywnych i ne­
gatywnych bohaterów nie było 
dla wszystkich oczywiste. Mię­
dzy młodymi ludźmi oraz opie­
kunami wywiązała się dyskusja 
o tym, co w życiu ważne, na co 
warto stawiać, o co zabiegać. 
Następnie, jako wprowadze­
nie do opisania swoich wra­
żeń z projektu, młodzi ludzie 
przypomnieli sobie znaczenie 
słów obiektywny i subiektyw­
ny. Przećwiczyli umiejętność 
rozróżniania informacji su­
biektywnych i obiektywnych. 
Opowiedzieli również o swoich 
pasjach i zainteresowaniach. 
- Dla osób, które, na co dzień 
pracują z osobami z niepełno­
sprawnością intelektualną to 
oczywiste, ale my ludzie, którzy 
spotykamy ich sporadycznie 
wciąż powinniśmy sobie o tym 
przypominać. Oni się od nas 
nie różnią, mają swoje pasje, 
mają hobby, któremu poświę­
cają czas i energię. Potrafią cie­
szyć się życiem - może czasem 
są w tym nawet lepsi od nas - 
podkreśla Agnieszka Łoś, której 
młodzi ludzie z entuzjazmem 
opowiadali o tym jak grają na 

bębnach, tworzą komiksy, fa­
scynują się makijażem czy też 
po prostu uwielbiają prace w 
ogrodzie. Po tych osobistych 
opowieściach przyszedł czas 
na tworzenie recenzji. Każdy na 
miarę swoich możliwości starał 
się opisać wrażenia z seansu.
Chciałabym mieć takie magicz­
ne zwierzę - chyba kota albo 
orła - wyznaje Beata i dodaje 
- nie podobało mi się, że jedna 
dziewczynka wykorzystywała 
inną
Najbardziej podobał mi się pin­
gwin, podobało mi się jak chło­
piec tańczył z pingwinem. Za­
skoczyło mnie to, że fi lm był 
fajny - napisał Michał.
Najbardziej mi się podobały 
zwierzęta w szkole - Dominik.
Bardzo ciekawe spostrzeżenia 
po seansie miała Vanessa, któ­
ra napisała „Najbardziej podo­
bało mi się to, że zwierzęta były 
magiczne i pomagały ludziom. 
Najbardziej zaskoczyło mnie to, 
że zwierzęta zmieniały się w 
maskotki kiedy wchodził dyrek­
tor. Nie można wykorzystywać 
ludzi. Trzeba sobie pomagać tak 
jak Anna pomogła Helenie. Ona 
jej nie lubiła, ale jej pomogła.”
Zupełnie na co innego uwagę 
zwrócił Kuba, który w swojej 
recenzji pisze „ Zaskoczyło mnie 
to, że nauczycielka zrobiła dziu-

Fot. Kasia zamiast recenzji wybrała rysowanie 

rę na podwórku, a pan dyrektor 
się zezłościł na pana konser­
watora. Najbardziej podobał mi 
się występ kiedy dzieci zrobiły 
przedstawienie, ale nie wiem 
czy bym chciał brać udział w 
takim przedstawieniu - bo było 
trudne”
W filmie był również wątek 
romantyczny, zauważył i opi­
sał go Michał; „Podobało mi 
się to gdy chłopiec uśmiech­
nął się do swojej dziewczyny 
i Pingwin do nich powiedział, 
żeby się pocałowali, ale potem 
wszedł dyrektor i powiedział 
żeby się nauczyli tekstów do 
przedstawienia. Zdziwiło mnie 
gdy dyrektor oskarżył ucznia o 
zniszczenie podłoża na terenie 
szkoły, a okazało się, ze za tą 
sprawą stała nauczycielka” 

Dobrych podsumowaniem tych 
wypowiedzi jest to co napisał 
Irek: „Film Szkoła Magicznych 
Zwierząt to wspaniały fi lm a 
warsztaty dziennikarskie są 
ciekawe i chciałbym być dzien­
nikarzem”

Materiał powstał w ramach 
projektu „Młodzi mają głos- 
każdy ma głos” realizowanego 
przez Stowarzyszenie Przyja­
ciół Dzieci Niepełnosprawnych 
„Dobro Dziecka”.
Zadanie publiczne jest współfi­
nansowane ze środków Miasta 
Krakowa.
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TRUDNY BÓJ Z OSTATNIMI
SANDECJA NOWY SĄCZ - HUTNIK 0-1 (0-1) 
0-1 - Wróbel (37).
HUTNIK: Frątczak - Kieliś, Tarasovs, K. Głogowski, Marcinkowski (79. 
Jania) - Lelek (88. M Głogowski), Budziński, Zawadzki, Świątek (73.
Szablowski), Rakels - Wróbel.
Sędziował Patryk Świerczek z Brzeska. Żółte kartki: Nawotka, Słaby, 
Kwietniewski, Kowalik - Marcinkowski. Widzów: 608.

Rozgrywający swe mecze w Nie­
połomicach sądeczanie - prowa­
dzi ich wychowanek i były trener 
drużyny z Suchych Stawów, Ro-

bert Kasperczyk - znajdują się 
dziesięć miejsc niżej od Hutnika 
i są ostatni w tabeli II ligi, ale nie 
było widać, iż dzieli ich taka różni-

ca. - Dobrze grali i trzeba było się 
natrudzić, żeby wygrać - mówił 
po występie Krzysztof Świątek. 
To Sandecja bowiem przez długie 
okresy częściej i groźniej atako­
wała, ale tak wtedy, jak i później 
udanie powstrzymał jej graczy do­
brze się spisujący Dorian Frątczak. 
Do tego dołożył się jeszcze Marcin 
Wróbel, wykorzystując zagranie 
Krystiana Lelka.
Podobnie gra wyglądała w II poło-

wie, to bowiem gospodarze wciąż 
częściej szli do ataku, ale Hutnik 
starał się ich powstrzymywać z 
dala od własnej bramki i to prze­
ważnie mu się udawało. Nawet 
podwojenie wysiłków w ostatnich 
minutach nic im nie dało.
Na prowadzeniu dalej jest Pogoń 
Siedlce - 52 pkt. Hutnik jest ósmy 
- 39 pkt

(dan)

Z NOTESU KIBICA
26.04 (piątek) - godz. 16, półfinał baraży 
o I ligę siatkarzy: KS Rudziniec - Sparta 
Grodzisk Maz.; godz. 19: Hutnik - Wilki 
Wilczyn (hala Suche Stawy)
27.04 (sobota) - godz. 10, piłkarska Mało­
polska Liga Juniorów Młodszych: Pusz­
cza Niepołomice - Garbarnia Kraków 
27.04 (sb) - godz. 12, piłkarska Central­
na Liga Juniorów Młodszych - grupa 
wschodnia: Hutnik - Legia Warszawa 
27.04 (sb) - godz. 12, piłkarska Makrore- 
gionalna Liga Juniorów: Puszcza Niepo­
łomice - SMS Nowiny
27.04 (sb) - godz. 14, II liga piłki nożnej: 
Hutnik - Polonia Bytom
27.04 (sb) - godz. 16, półfinał baraży o I 
ligę siatkarzy: Wilki - Sparta; godz. 19: 
Hutnik - Rudziniec
27.04 (sb) - godz. 16, V liga piłki nożnej
- grupa zachodnia: Sokół Kocmyrzów - 
Tempo Białka
27.04 (sb) - godz. 16, piłkarska klasa 
okręgowa - grupa II: Partyzant Dojaz­
dów - Orlęta Rudawa; godz. 17.30: Kabel 
Kraków - Grębałowianka (boisko przy ul. 
Parkowej)
27.04 (sb) - godz. 16.30, piłkarska klasa 
okręgowa - grupa III: Złomex Branice - 
Hejnał Krzyszkowice
27.04 (sb) - godz. 17, piłkarska klasa A - 
grupa I: Wanda - Szreniawa Koszyce 
27.04 (sb) - godz. 17, piłkarska klasa B - 
grupa wielicka: Nadwiślanka Nowe Brze­
sko - Wawrzynianka
28.04 (niedziela) - godz. 12, półfinał ba- 
raży o I ligę siatkarzy: Rudziniec - Wilki; 
godz. 15: Sparta - Hutnik
28.04 (nd) - godz. 13, piłkarska klasa B - 
grupa I: Strażak Goszcza - Polanowice 
28.04 (nd) - godz. 13, piłkarska klasa B - 
grupa III: Albertus - Krakus Swoszowice 
28.04 (nd) - godz. 15, piłkarska klasa B
- grupa wielicka: Błyskawica Wyciąże - 
Naprzód Ochmanów
28.04 (nd) - godz. 17, piłkarska klasa A
- grupa I: Ekler Baranówka -Dragoons 
Kraków , Galicja Raciborowice - Sparta 
Skrzeszowice
29.04 (poniedziałek) - godz. 19, ekstra­
klasa piłki nożnej: Puszcza Niepołomice
- Korona Kielce
1.05 (środa) - godz. 10, piłkarska klasa 
okręgowa - grupa II: Grębałowianka - 
Bronowianka
1.05 (śr) - godz. 11, piłkarska klasa A - gru­
pa I: Zawisza Sulechów - Ekler Baranów- 
ka, Sparta - Bratniak Kraków
1.05 (śr) - godz. 14, piłkarska Małopolska 
Liga Juniorów Młodszych: Hutnik II - 
Cracovia II, AS Progres - Puszcza
1.05 (śr) - godz. 15, piłkarska klasa A - 
grupa wielicka: Dąb Zabierzów Bocheń­
ski - Piast Łapanów; godz. 17: Batory 
Wola Batorska - Gwiazda Brzegi, Wiaru­
sy Igołomia - Sokół Chorągwica

Centralna Liga Juniorów Młod­
szych - grupa wschodnia. Escola 
Varsovia - Hutnik 2-2 (1-1): Rzep­
ka, Rogóż. Prowadzi Legia War­
szawa - 57 pkt, 10. Hutnik - 30. 
Liga Makroregionalna juniorów
- grupa D. Karpaty Krosno - 
Hutnik 2-0 (1-0); Górnik Łęczna
- Puszcza Niepołomice 4-2 (1-1): 
Sendor 2. Na czele jest Stal Rze­
szów - 18 pkt, 3. Hutnik - 14, 7. 
Puszcza - 5.
Małopolska Liga Juniorów Młod-

BRONIĄ SIĘ, SPYCHAJĄC INNYCH 
CRACOVIA - PUSZCZA NIEPOŁOMICE 0-1 (0-1) 
0-1 - Hajda (19).
PUSZCZA: Zych - Revenco (62. Bartosz), Craciun, Jakuba, Koj - 
Lee (62. Siemaszko), Stępień, Walski, Hajda (87. Thiago), Tomal- 
ski (87. Poczobut) - Zapolnik (79. Wojcinowicz).
Sędziował Karol Arys ze Szczecina. Żółte kartki: Ghati, Atanasow
- Hajda, Craciun, Revenco, Zapolnik. Widzów: 11 156.

Przed spotkaniem mówiło się o 
relacjach obu klubów, w dużej 
mierze za sprawą nowego preze­
sa Cracovii. Przypomniał on, że 
„Żubry” będą mogły korzystać ze

HUTNIK - MOSIR BOCHNIA 32­
30 (14-14)
HUTNIK: Pęgielski, Dzięgiel - 
Adaś, Dziedzic, Dzierwa, Gubała, 
Kondela, Krawczyk, Krzysztof, 
Maj, Przała, Słowiński, Sobczyk, 
Żarnowski.
Była to ostatnia kolejka we 
wszystkich grupach II ligi. W gru­
pie czwartej pierwsze miejsce za­
pewnili sobie szczypiorniści Vive 
II Kielce - 54 pkt, którzy mają do 
rozegrania jeszcze zaległy mecz. 
Hutnicy po tym zwycięstwie 
wskoczyli na piątą pozycję z 36 
pkt, chociaż goście - u siebie prze-

POJADĄ W ELIMINACJACH 
IMP

Ligowych zmagań na żużlu w tym 
roku w Nowej Hucie nie będzie, 
ale w kalendarzu znalazło się kil­
ka imprez, które mają odbyć się na 
stadionie Wandy. Bardzo ciekawie 
zapowiadają się zwłaszcza elimi­
nacje indywidualnych mistrzostw 
Polski. Jak zwykle chętnych do ich 
organizacji było sporo, ale decyzją 
Polskiego Związku Motorowego - 
taką jakby na zachętę dla krakow- 

Z PIŁKARSKICH BOISK
szych. Tarnovia - Hutnik II 0-3 
(0-1), AS Progres - Wisła II Kra­
ków 3-3 (2-2), Sportowiec Mo- 
dlniczka - Puszcza Niepołomice 
3-1 (1-1). 1. Garbarnia - 55 pkt, 3. 
Hutnik II - 39, 5. Puszcza - 35, 10. 
Progres - 26.
V liga - grupa zachodnia. Wiślan- 
ka Grabie - Sokół Kocmyrzów 
3-0 vo. Liderem jest Wieczysta 
II - 47 pkt, Sokół zajmuje siódme 
miejsce - 34.
Klasa okręgowa - grupa II. Grę- 

stadionu „Pasów” tylko do końca 
roku. Zdziwiony był też pewnymi 
punktami umowy, które w dużej 
mierze wpłynęły na to, że zespół 
z Niepołomic rozgrywa swe me-

SKOŃCZYLI SEZON NA PIĄTYM
grali z ekipą z Nowej Huty aż 33­
47 i skończyli sezon jako ostatni - 
tym razem trochę się im postawili. 
W trakcie rozgrywek długo jednak 
nie zanosiło się, że krakowianie 
uplasują się tak wysoko, zwłaszcza 
po serii czterech porażek. Po uda­
nym finiszu rozgrywek wydawało 
się, że będą lokatę niżej, ale udało 
na do widzenia im się wyprzedzić 
AZS AGH II Kraków, który stracił 
punkty w Rudzie Śląskiej.

***

Rozegrane zostały turnieje 

skiego środowiska speedwaya, aby 
postarał się na stworzenie zespo­
łu, który mógłby uczestniczyć w 
przyszłorocznych ligowych roz­
grywkach - w czwartek, 9 maja, 
na torze przy ul. Odmogile rywa­
lizować będą uczestnicy eliminacji 
IMP. Takie same zawody przewi­
dziane zostały tego dnia w Kro­
śnie i Gnieźnie. (dan) 

bałowianka - Pogoń Skotnik 0-4 
(0-3); Bieżanowianka - Partyzant 
Dojazdów 1-1 (1-0). Prowadzi Po­
goń - 46 pkt, 5. Partyzant - 30, 8. 
Grębałowianka - 25.
Klasa okręgowa - grupa III. Błę­
kitni Bodzanów - Złomex Brani­
ce 2-2 (1-2). Pierwsza jest Raba 
Dobczyce - 46 pkt, 6. Złomex - 
29.
Klasa A - grupa I. Płomień Ko­
ścielec - Wanda 2-3 (1-1), Szre­
niawa Koszyce - Bratniak Kraków 

cze przy Kałuży. Wyglądało to na 
jakieś psychologiczne zagrywki 
przed starciem tych drużyn, któ­
re bronią się sprzed spadkiem. 
Nie zwracał przy tym uwagi, że 
potrzebująca pieniędzy Cracovia 
dzięki temu zarobi przynajmniej 
1,7 mln złotych.
Owo wystąpienie gospodarzom 
nie pomogło, dobrze za to wpły­
nęło na niepołomiczan. Byli wy­
raźnie lepsi i prowadzili grę, 
zwłaszcza przed przerwą. Zasłu-

ćwierćfinałowe mistrzostw Polski 
w piłce ręcznej juniorów młod­
szych. W jednym z nich, w Opolu 
wzięła udział drużyna nowohuc­
kiego Kusego.
Tym razem jednak chłopcy ze 
szkoły sportowej na os. Koloro­
wym nie sprostali rywalom. Za­
częli występy od przegranej 26-38 
(15-19) z Gwardią Opole. W kolej­
nym spotkaniu ulegli Wybrzeżu 
II Gdańsk 29-32 (14-17), mając w 
pierwszej połowie już sześć bra­
mek straty, ale kwadrans prze 
końcem wyszli na prowadzenie

SZATKO DALEJ WYGRYWA
Tym razem blisko, bo w Olkuszu, 
odbył się kolejny turniej Grand 
Prix weteranów w tenisie stoło­
wym. Były to ósme takie zawody w 
obecnym cyklu.
W kategorii 60-69 kobiet najlepiej 
spisała się prowadząca w klasyfi­
kacji nowohucianka, Jolanta Szat- 
ko-Nowak, która zajęła pierwsze 
miejsce. Przegrała ona 1-3 pojedy­
nek z Anną Maruszczak (Lublin), 
wygrywając pozostałe po 3-0 z 
Haliną Kaman (Ostrów Wlkp.), 
Magdaleną Łapińską (Kraków) i 

5-0 (2-0), Sparta Skrzeszowi- 
ce - Ekler Baranówka 1-5 (0-0), 
Czarni Grzegorzowice - Galicja 
Raciborowice 0-9 (0-5), Zawisza 
Sulechów - Juvenia Prandocin 
1-2 (1-0). 1. Michałowianka - 47 
pkt, 2. Wanda - 44, 3. Ekler - 36,
4. Szreniawa - 34, 5. Galicja - 31, 
11. Zawisza - 17, 13. Sparta - 13. 
Klasa A - grupa wielicka. Batory 
Wola Batorska - Piast Łapanów 
5-4 (2-3), Wiarusy Igołomia - 
Gwiazda Brzegi 3-4 (1-2), Piłkarz 
Podłęże - Dąb Zabierzów Bo­
cheński 2-3 (1-2). Prowadzą Wol­
ni Kłaj - 43 pkt, 2. Wiarusy - 39, 
11. Dąb - 20, 12. Batory -15.
Klasa B - grupa I. Agricola Kli- 

żenie prowadzili po ładnej akcji, 
ośmieszając pasiastą obronę. W 
II połowie goście częściej się już 
bronili, ale nie dopuszczali do 
zagrożenia. I co ciekawe, po raz 
pierwszy Puszcza była zdecydo­
wanie lepsza od przeciwnika, pa­
trząc na statystyki meczowe. 
Puszcza zajmuje teraz trzynastą 
lokatę - 32 pkt. Z kolei Cracovia 
jest coraz bliżej strefy spadkowej. 
(dan)

24-23. W ostatnim meczu zmie­
rzyli się ze Spartą Oborniki. Przed 
przerwą przez większość czasu 
prowadzili, ale po zmianie stron 
od początku gonili wynik. Udało 
im się dopaść rywali dopiero w 57 
min, przez wyniku 32-32. Osta­
tecznie ten mecz zakończył się 
remisem 33-33 (19-19), jednak w 
rzutach karnych lepsza okazał się 
Sparta. Końcowa klasyfikacja: 1. 
Wybrzeże - 9 pkt, 2. Gwardia - 6,
3. Sparta - 2, 4. Kusy - 1.
(dan)

Iwoną Lewandowską (Łódź).
Tym razem trochę słabiej spisała 
się występująca w kategorii 50-59 
Dorota Nowacka. W pojedynkach 
w grupie pokonała 3-2 Katarzynę 
Krzysztoforską (Świętochłowice) i 
3-0 Teresę Bąk (Wrocław). Jednak 
w następnej fazie od razu uległa 
0-3 Iwonie Ogońskiej (Zabrze). 
Ostatnie zawody GP odbędą się w 
maju w Poznaniu. Miesiąc później 
w Oleśnicy rozegrane zostaną mi­
strzostwa Polski weteranów. (dan) 

montów - Kosynierzy Łuczyce 
3-3, Wierzbowianka - Strażak 
Goszcza 1-0. Liderem jest Orzeł 
Iwanowice - 32 pkt, 5. Strażak - 
21, 8. Kosynierzy - 18.
Klasa B - grupa III. Płomień II Ko- 
strze - Albertus 3-3. 1. Pogoń II 
Skotniki - 37 pkt, 11. Albertus - 3. 
Klasa B - grupa wielicka. Waw- 
rzynianka - Błyskawica Wyciąże 
6-1, Wiarusy II - Zieloni Niego- 
wić 2-4, Contra Sułków - Nad- 
wiślanka Nowe Brzesko 1-6. 1. 
Zieloni - 44 pkt, 2. Nadwiślanka 
- 43, 11. Błyskawica - 15, 12. Waw- 
rzynianka -12, 14. Wiarusy II - 7.

(dan)
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PROFESJONALNE WSPARCIE I BEZPIECZNE MIEJSCE 
DLA KRAKOWSKICH RODZIN

Rodzina jest pierwszym i najważniejszym środowiskiem spo­
łecznym dla człowieka, w którym najwcześniej zdobywamy 
doświadczenie życiowe w różnych obszarach. Relacje pomię­
dzy poszczególnymi członkami rodziny są niezwykle istotne 
dla ich prawidłowego funkcjonowania, indywidualnego rozwo­
ju, kształtowania dobrostanu oraz poczucia bezpieczeństwa. 
Na przestrzeni całego życia rodzina przechodzi przez punkty 
krytyczne, na których mogą pojawić się trudności w relacjach 
partnerskich, małżeńskich czy na linii rodzic - dziecko. Należy 
pamiętać, że rodzina jest strukturą plastyczną, która cały czas 
może być modelowana i zmieniana w czasie. Zarówno dorośli, 
jak i dzieci, poddawani są różnego rodzaju wpływom.

W rodzinie doświadczającej 
różnego rodzaju kryzysów ta­
kich, jak m.in. uzależnienie, 
przemoc, zdrada, przewlekła 
choroba itp., zachwiana jest 
równowaga, brakuje granic, są 
one rozmyte lub zbyt sztywne. 
Pojawia się poczucie osamot­
nienia, złość, frustracja, brak 
siły do podejmowania zmian 
oraz wiary w to, że nasze dzia­
łania przyniosą pozytywne re­
zultaty. Warto jednak zwrócić 
uwagę, że nie bez powodu po­
jawiające się niekiedy kryzysy, 
są nazywane przełomami bo są 
potrzebne, aby dokonać zmian 
w życiu. Mogą doprowadzić do 
wzmocnienia relacji lub też po­
móc uwolnić się z tej, która nie 
jest dla nas korzystna. W życiu 
każdego z nas, w następstwie 
krytycznych wydarzeń mogą 
pojawić się sytuacje, które wy­
magają zmiany i skorzystania z 
profesjonalnego wsparcia.
Wychodząc naprzeciw kra­
kowskim parom oraz rodzi­
nom, Miejski Ośrodek Pomocy 
Społecznej w Krakowie w part­
nerstwie z Miejskim Centrum 
Profilaktyki Uzależnień oraz 
Krakowską Fundacją Psycho­
terapii i Rozwoju „Dom Tera­
pii”, od 1 stycznia 2023 r., do 31 
marca 2024 r., realizował pro­
jekt pn. „Moc Relacji - wdro­
żenie zintegrowanego modelu 
profilaktyki przemocy domo­
wej”, finansowanego w ramach 
programu „Sprawiedliwość”, ze 
środków norweskich oraz kra­
jowych.
Projekt „Moc Relacji” kierowa­
ny był do rodzin i par (związki 
formalne i nieformalne), a tak­
że rodziców wychowujących 
dzieci w opiece naprzemien­

nej. Głównym celem projek­
tu były działania związane z 
poprawą oraz wzmocnieniem 
relacji w związku, kształto­
waniem umiejętności komu­
nikacyjnych, rozwiązywaniem 
konfliktów i podniesieniem 
kompetencji wychowawczych. 
W konsekwencji działania te 
miały prowadzić do zmniej­
szenia ryzyka występowania 
przemocy domowej i nabywa­
nia prawidłowych wzorców 
zachowań. Warto zaznaczyć, 
że obszar pracy nad relacjami 
jest jednym z kluczowych ele­
mentów w profilaktyce prze­
ciwdziałania przemocy.

Osoby, które zgłaszały się do 
Centrum dla Rodzin, były obję­
te przez cały okres korzystania 
z usług pomocą przydzielone­
go Case Managera, który nie 
tylko przeprowadzał wstępną 
diagnozę przy wykorzystaniu 
Narzędzia Oceny Ryzyka Re- 
lacyjności, ale także wspierał 
i koordynował cały proces 
wsparcia. Do centrum zgłosiło 
się 499 mieszkańców Krakowa, 
co świadczy o zapotrzebowa­
niu na usługi ukierunkowane 
na poprawę relacji. O skutecz­
ności podejmowanych działań 
w ramach działającej placówki 
mogą świadczyć przytoczone 
opinie niektórych z naszych 
klientów.

„Od początku byliśmy zachwy­
ceni profesjonalizmem i indy­
widualnym podejściem, pełnym 
serca i empatii”, „To miejsce, w 
którym poczułam się zaopie- 
kowana. To tak, jakby ktoś wy­
ciągnął do mnie pomocną dłoń” 
- mówią beneficjenci korzy-
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stający ze wsparcia.

Centrum dla Rodzin propono­
wało szereg usług mogących 
wpłynąć na poprawę indywi­
dualnej sytuacji danej osoby 
oraz całego systemu rodzin­
nego. Było to m.in.:
• poradnictwo psychologicz­

ne,
• terapia wielorodzinna, mał- 

żeńska/par/rodzinna,
• poradnictwo rodzinne, so­

cjalne
• szkoła dla rodziców,
• warsztaty dla rodziców na­

stolatków wzmacniające 
kompetencje rodzicielskie,

• grupa wsparcia dla matek,
• grupa wsparcia dla ojców,
• grupa psychoedukacyjna dla 

rodziców,
• konsultacje indywidualne 

oraz warsztaty grupowe z 
obszaru profilaktyki uzależ­
nień.

Z pomocą Case Managera każ­
da osoba miała dostosowany 
do swoich potrzeb oraz sy­
tuacji rodzinnej plan wspar­
cia relacyjnego zawierający 
wybrane usługi. Beneficjenci 
nie tylko z dużym zaangażo­
wanie uczestniczyli w tera-

WZMOCNIJ
relacje 

ZADBAJ 
o rodzinę

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej w Krakowie, 
Miejskie Centrum Profilaktyki Uzależnień w Krakowie, 

Krakowska Fundacja Psychoterapii i Rozwoju Dom Terapii 
zaprasza do

CENTRUM 
-Lid DLA RODZIN

ul. Wodna 2b, 30-556 Kraków
tel. 887 202 913, e-mail: cdr@mops.krakow.pl

■ Miejskie Centrum5 E Profilaktyki Uzależnień
■ ■■? w Krakowie

DOM TERAPII 
krakowska fundacja 
psychoterapii i rozwoju

piach, ale również w zajęciach 
grupowych, które stwarzały 
dodatkowo możliwość nawią­
zania relacji z innymi ludźmi, 
mierzącymi się z podobnymi 
trudnościami, co również po­
zytywnie wpływało na proces 
terapeutyczny. Rodziny w roz­
mowie wskazują, że oferowana 
pomoc jest kompletna i profe­
sjonalna:

• „Zajęcia i warsztaty uświado­
miły mi wiele mechanizmów”,

• „Jestem zachwycony Szkołą 
dla Rodzin - warsztaty bar­
dzo mi pomogły w kontekście 
relacji z dzieckiem, a także w 
kontekście zrozumienia mo­
jego dzieciństwa”,

• „Uważam że oferta Centrum 
dla Rodzin może pomóc wielu 
osobom, tak jak mnie, dlatego 
też polecam to miejsce znajo­
mym i rodzinie”,

• „Super terapeuci”,
• „Dużym plusem jest pro­

wadzona terapia par przez 
dwóch terapeutów. Nie odli­
czanie czasu z zegarkiem w 
ręku”,

• „Podoba mi się podejście psy­
chologów do ludzi, rodzin”' .

Wieloaspektowość realizowa­

nego projektu „Moc Relacji” 
ukazuje, że zadania z zakresu 
przeciwdziałania przemocy 
domowej są ważnym elemen­
tem polityki społecznej Gmi­
ny Miejskiej Kraków, z którego 
usług chętnie korzystają kra­
kowskie rodziny.
W związku z powyższym dzia­
łalność Centrum dla Rodzin 
jest kontynuowana w ramach 
środków własnych Gminy 
Miejskiej Kraków. Podążając 
za zgłaszanymi przez bene­
ficjentów potrzebami i chcąc 
udzielać wsparcia rodzinom w 
szerszym wymiarze, Centrum 
dla Rodzin poszerzyło swoją 
działalność o nowe usługi tj., 
terapię indywidualną, porad­
nictwo rodzinne, konsultacje 
z seksuologiem oraz trening 
pracy z ciałem.

Osoby, pary, rodziny, będące 
mieszkańcami Krakowa, któ­
re mierzą się z trudnościami 
w relacjach i chcą wzmocnić 
swój system rodzinny, zapra­
szamy do kontaktu osobistego 
w siedzibie centrum przy ul. 
Wodnej 2b lub kontaktu te­
lefonicznego 887-202-913, w 
godzinach 9-19.
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fOT. Ceramika pokucka z kuchni autora

TAM SZUM PRUTU, CZEREMOSZU 
HUCUŁOM PRZYGRYWA

Od maja aż do marca przyszłe­
go roku w Branicach, w no­
wohuckim oddziale Muzeum 
Archeologicznego w Krako­
wie, wystawiony będzie pięk­
ny zbiór ceramiki pokuckiej, 
który wypożyczono z Muzeum 
Historycznego w Sanoku.
Pokucie jest krainą historycz­
ną znajdującą się niegdyś w 
granicach I i II Rzeczpospoli­
tej oraz w Austro-Węgrzech, 
a dziś w obwodzie iwano- 
frankiwskim Ukrainy. Jest to 
trójkątny w planie obszar po­
łudniowej części tegoż ob­
wodu, górzysty i wyżynny, 
poprzecinany rzekami i po­
tokami, którego granicami są 
rzeka Czeremosz, górskie pa­
sma Gorganów i Czarnoho­
ry oraz kotlina z puszczą na­
zwaną Czarnym Lasem. Jego 
nazwa pochodzi zapewne od 
miasteczka Kuty, położonego 
niegdyś przy granicy mołdaw­
skiej, a dziś na pograniczu z 
Rumunią. Jedną z grup etnicz­
nych zamieszkujących Pokucie 
byli Huculi, karpaccy Rusini o 
niezwykle barwnej kulturze 
ludowej, od których ceramika 
pokucka bywa określana mia­
nem huculskiej.
Na Pokuciu w miejscach wy­
stępowania pokładów dobrych 
glin garncarskich i białego 
krzemionkowego piasku od 
średniowiecza rozwijało się 
garncarstwo. Szczyt tego roz­
woju nastąpił w połowie XIX 
w., kiedy to spod ręki Aleksan­
dra Bachmińskiego vel Ołeksy 
Bachmatjuka (1820-1882) wy­
szły naczynia i kafle pieco­
we, które zachwyciły samego 
cesarza Franciszka Józefa. W 
roku śmierci garncarza zapi­
sano: [...] dzięki wrodzonemu 
talentowi, posiadając niepo­
spolity i niezwykły zmysł ar­
tystyczny, rozwinął sztukę 
dekorowania naczyń w sposób 
sobie właściwy. Każde naczy­
nie gliniane [...] przedstawia 
pod względem dekoracyjnym 
całość skończoną, a płodna 
fantazya jego pozwalała mu 
nabyte motywa zużytkować 
w sposób tak różnorodny, iż 
zdawać się może, że twór­
czy umysł tego człowieka był 
prawdziwie niewyczerpanym, 
niepodobna bowiem z pomię­
dzy wielkiej ilości naczyń, któ­
re w ostatnich latach wykonał, 
znaleźć dwóch zupełnie jedna­
kowo dekorowanych. [..] Byłto 
jednak człowiek niepospoli­

tych zdolności, ale zostawiony 
samopas, bez dobroczynnych 
wpływów wykształcenia, nie 
mógł się zawsze utrzymać na 
wysokości prawdziwego pięk­
na. Z Bachmińskim współza­
wodniczył Piotr Baranowski 
vel Petro Baranjuk, również 
znakomity kosowski garncarz, 
jednak jego prace były mniej 
cenione. Wyroby innych rze­
mieślników nie zasługiwały na 
uwagę. Szczęśliwie produkcja 
ceramiki w stylu stworzonym 
przez Bachmińskiego była i 
jest kontynuowana przez wie­
lu utalentowanych garncarzy. 
W Kutach działali Petronela i 
Tomasz Nappowie, w Kołomyi 
Sawiccy, a w Pistyniu Piotr i 
Emilia Koszakowie. Już po woj­
nie na Pokuciu tworzyli ją So- 
wizdrjanjukowie, Cwiłykowie i 
inni, a w dolnośląskiej Oławie 
Kazimierz Woźniak. Obecnie 
na Pokuciu garncarstwem tego 
rodzaju zajmują się między in­
nymi rodziny: Trociów, Tulaj- 
nowów, Truszyków, a w zbio­
rach autora są współczesne 
wyroby Iryny Cwiłyk i Uljany 
Szkromjuk.
Wypada napisać kilka słów o 
półmajolikowej technice, którą 
zdobione są pokuckie: garn­
ki, misy, dzbany, kubki, ma- 
kutry, ale też świeczniki, kafle 
i zabawki. Naczynia toczy się 
na kole garncarskim z gliny 
żelazistej, następnie ich po­
wierzchnię pokrywa pobiałką, 
a gdy podkład stężeje, rytuje 
się na nim ornamenty, maluje 
ugrowymi glinkami, suszy, wy­
pala i ponownie maluje farba­
mi ceramicznymi. Na koniec 
pokrywa się je przejrzystym 
szkliwem. Powierzchnia na­
czyń jest gładka, ale z wyczu­
walnymi żłobieniami. Jasne tło 
zdobią ornamenty roślinne, 
geometryczne oraz zoo- i an- 
tropomorficzne w kolorach: 
zielonym, brązowym, ugrowo- 
-żółtym, ceglastym, a czasem 
też niebieskim.
Wciąż żywe na pół profesjo­
nalne, na pół ludowe rzemiosło 
garncarskie z Pokucia wpisane 
zostało w 2019 r. na Listę Re­
prezentatywną Niematerial­
nego Dziedzictwa Ludzkości 
UNESCO jako „Tradycje zwią­
zane z wyrobem malowanej 
ceramiki w Kosowie”.

Radosław Liwoch 
Fot. autor

Z KRONIKI POLICYJNEJ
Eliminacje 45 Ogólnopolskiego 

Turnieju Bezpieczeństwa w 
Ruchu Drogowym

16 i 17 kwietnia br. odbyły się 
eliminacje miejskie do 45 Ogól­
nopolskiego Turnieju Bezpie­
czeństwa w Ruchu Drogowym. 
W eliminacjach uczestniczyli 
uczniowie krakowskich szkół 
podstawowych. Część teore­
tyczna Turnieju odbyła się w 
Sali Konferencyjnej Hotelu Swi­
ng. Następnego dnia zawodnicy 
zmagali się z rowerowym torem 
przeszkód w Miasteczku Ruchu 
Drogowego przy Parku Wodnym 
w Krakowie. Podczas uroczyste­
go rozpoczęcia Turnieju w Sali 
Konferencyjnej Hotelu Swing 
przy ulicy Dobrego Pasterza, I 
Zastępca Komendanta Miejskie­
go Policji w Krakowie nadkom. 
Łukasz Stankiewicz podzięko­
wał nauczycielom oraz partne­
rom, którzy swoim działaniem 
przyczyniają się do popularyzo­
wania bezpieczeństwa w ruchu 
drogowym. A także pogratulo­
wał uczniom, wybranym do re­
prezentowania szkół w odbywa­
jących się od lat turniejach. W 
Krakowie organizatorem przed­
sięwzięcia jest Wydział Ruchu 
Drogowego Komendy Miejskiej 
Policji, a jego celem jest podno­
szenie kultury społeczeństwa i 
działanie na rzecz poprawy sta­
nu bezpieczeństwa ruchu dro­
gowego, w tym bezpieczeństwa 
dzieci i młodzieży szkolnej. W 
ramach przeprowadzanych eli­
minacji do Turnieju BRD, spraw­
dzana była wiedza teoretycz­
ną z zakresu przepisów ruchu 
drogowego. Zawodnicy w części 
praktycznej czujnym okiem poli­
cjantów i funkcjonariuszy Straży 
Miejskiej zmagali się z jazdą na 
rowerze w trudnych warunkach 
i po torze sprawnościowym. 
Praktyczne zasady ruchu dro­
gowego sprawdzano na specjal­
nie przygotowanym Miasteczku 
Ruchu Rowerowego przy Parku 
Wodnym w Krakowie. Tor wy­
posażony był w znaki piono­
we i poziome oraz sygnalizację 
świetlną. Ważnym elementem 
Turnieju było również wykona­
nie zadania z zakresu udzielania 
pierwszej pomocy przedme- 
dycznej. Policjanci Ogniwa Pro­
filaktyki z WRD KMP w Krakowie 
wyłonią zwycięzców ze szkół 
podstawowych którzy będą re­
prezentować miasto Kraków na 
etapie wojewódzkim.

Krakowska Policja szkoli pra­
cowników uczelni z zakresu 
zagrożeń terrorystycznych

Komenda Miejska Policji w Kra­
kowie realizując swoje ustawo­
we zadania organizuje szkolenia 
dla pracowników krakowskich 
uczelni z zakresu zagrożeń ter­
rorystycznych. Celem takich 
prelekcji jest przygotowanie na 
możliwość wystąpienia zdarzeń 
o charakterze terrorystycznym, 
a także podnoszenie świadomo­
ści społecznej w tym obszarze. 
16 kwietnia br., policjanci z Ko­
mendy Miejskiej Policji w Krako­

wie zorganizowali szkolenie pod 
tytułem „Terroryzm zagrożenie 
XXI wieku”, którego słuchacza­
mi byli pracownicy Auditorium 
Maximum Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego. Prelekcja prowadzo­
na przez funkcjonariuszy miała 
na celu przygotowanie służb i 
instytucji na ewentualność wy­
stąpienia zdarzeń o charakte­
rze terrorystycznym. W czasie 
spotkania policjanci dzielili się 
wiedzą teoretyczną omawia­
jąc schematy postępowania w 
momencie zagrożenia, radzi­
li też jak zachować się w takiej 
sytuacji. Mundurowi prezen­
towali też techniki, które mogą 
być przydatne podczas obrony 
przed napastnikiem. Pozyskana 
w ten sposób wiedza ma wpły­
nąć na poprawę bezpieczeństwa 
pracowników podczas sytuacji 
kryzysowych oraz pomóc w wy­
pracowaniu schematu postępo­
wania w przypadku wystąpienia 
zagrożenia terrorystycznego. 
Tego typu szkolenia pozwalają 
Policji na lepszą współpracę z 
innymi instytucjami, a w sytuacji 
kryzysowej sprawne i skuteczne 
współdziałanie. Uczestnicy pre­
lekcji mieli wiele pytań, na które 
uzyskali wyczerpujące odpowie­
dzi. Kolejne takie szkolenie od­
będzie się 22 kwietnia br.

Po rozboju uciekł na podwórko, 
z którego nie było wyjścia

Zarzut rozboju usłyszał 45-la- 
tek, który szarpiąc i popycha­
jąc ekspedientkę w jednym ze 
sklepów, ukradł pieniądze w 
kwocie blisko 15 tysięcy złotych. 
Próbując uciec złodziej utknął 
na dziedzińcu, z którego nie 
było wyjścia. Policjanci ustalili, 
że mężczyzna ma już na kon­
cie kilka kradzieży. Z uwagi na 
działanie w warunkach recydy­
wy grozi mu teraz podwyższony 
wymiar kary. 6 kwietnia br., ofi­
cer dyżurny Komendy Miejskiej 
Policji w Krakowie otrzymał 
zgłoszenie. Sprawcę ujęła ob­
sługa sklepu. Policjanci Wydzia­
łu Sztab Komendy Miejskiej Po­
licji w Krakowie, pełniący w tym 
rejonie służbę patrolową ustalili, 
że 45-latek popchnął ekspe­
dientkę liczącą utarg, zabierając 
plik banknotów. Wówczas do ak­
cji wkroczyły inne ekspedientki 
próbując udaremnić ucieczkę 
złodzieja. Ten, w panice zamiast 
do wyjścia głównego skierował 
się na zaplecze sklepu, wbie­
gając na dziedziniec, z którego 
nie było wyjścia. Złodziej utknął 
na wewnętrznym podwórku 
otoczonym przez sąsiednie ka­
mienice. Mężczyzna, nie wi­
dząc możliwości ucieczki, do­
browolnie oddał pracownicom 
skradzione wcześniej pieniądze. 
Funkcjonariusze, podejmujący 
interwencję zatrzymali nietrzeź­
wego, 45-letniego mieszkańca 
Krakowa i przewieźli go do poli­
cyjnego aresztu. Za rozbój grozi 
mu od 2 do 12 lat pozbawienia 
wolności. Wymiar kary dla 45 - 
latka może być wyższy z uwagi 
na to, że przestępstwo popełnił 
w warunkach recydywy. (mp)

NA STRAŻY 
MIASTA

- Zgłoszenie dotyczące rannej 
sarny wpłynęło do dyżurnego 
w południe. Zwierzę miało le­
żeć na poboczu ulicy Kocmy- 
rzowskiej, pomiędzy ulicą Lu- 
bocką a stacją paliw. Wysłany 
na miejsce patrol ujawnił na 
poboczu w pasie zieleni sar­
nę, prawdopodobnie potrąco­
ną przez samochód. Strażnicy 
zabezpieczyli teren i do czasu 
przyjazdu specjalisty od dzi­
kich zwierząt, monitorowali 
stan zwierzęcia.
- Uwaga! Od poniedziałku 22 
kwietnia br. uległ zmianie ad­
res komendy Straży Miejskiej 
Miasta Krakowa. Nowa lokali­
zacja: Al. Jana Pawła II 188, 31­
982 Kraków.
- Dwa dni trwały eliminacje 
miejskie do 45. Ogólnopol­
skiego Turnieju Bezpieczeń­
stwa w Ruchu Drogowym dla 
uczniów szkół podstawowych. 
Strażnicy miejscy pomagali 
policjantom z Wydziału Ru­
chu Drogowego Komendy 
Miejskiej Policji w Krakowie w 
organizacji tego wydarzenia. 
Zmagania podzielone były na 
dwa etapy, część teoretyczną 
oraz praktyczną, sprawdzają­
cą umiejętność jazdy rowerem 
po torze przeszkód, a także w 
zakresie udzielania pierwszej 
pomocy. Celem tego turnie­
ju jest podnoszenie kultury 
społeczeństwa i działanie na 
rzecz poprawy bezpieczeń­
stwa na drogach, w tym bez­
pieczeństwa dzieci i młodzie­
ży szkolnej. Część teoretyczna 
zmagań, w której uczestnicy 
musieli wykazać się znajomo­
ścią przepisów z zakresu ruchu 
drogowego, odbyła się w Sali 
Konferencyjnej Hotelu SWING 
w Krakowie. Następnego dnia, 
zawodnicy zmierzyli się z ro­
werowym torem przeszkód w 
Miasteczku Ruchu Drogowego 
przy Parku Wodnym w Krako­
wie. Oceniane były między in­
nymi umiejętności jazdy na ro­
werze w trudnych warunkach i 
po torze sprawnościowym.
- #21.CracoviaMaraton. Cra- 
covia Maraton na stałe wpisał 
się w nasz kalendarz. W tego­
rocznej edycji 60 funkcjona­
riuszy straży miejskiej czuwali 
nad bezpiecznym przebiegiem 
tego najważniejszego wyda­
rzenia biegowego w Krakowie.
- Zajączek trafił do strażników 
po tym, jak zaatakował go kot. 
Ranne zwierzę przekazali w 
fachowe ręce specjalistów.
- Straż miejska dziś zamykała 
cykl spotkań ze służbami mun­
durowymi, które odbywały się 
w Grodzkim Urzędzie Pracy 
przy ul. Wąwozowej. Wnikli­
wych pytań dotyczących pracy 
w straży, a także procesu re­
krutacyjnego nie brakowało.

(mp)
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INFORMATOR NOWOHUCKI
SŁUŻBY MIEJSKIE I LOKALNE

• Pogotowie Ratunkowe: 999
• Toksykologia: 12 411 99-99
• Straż Pożarna: 998
• Policja: 997
• Policja Nowa Huta: os. Zgo­

dy (VIII KP) 12 61-52-910, os. 
Złotej Jesieni 11C (VII KP) 12 
61-52-911, 12 615-33-19.

• Straż Miejska: 986
• Pogotowie gazowe: 992
• Pogotowie dźwigowe:

12 644-23-08
• Pogotowie c.o.: 12 644-38-46
• Wodociągi: 12 648-28-61
• Pogotowie ADREM (elektr., 

c.o., wod.-kan.-gaz): 12 644­
19-69, 12 643-27-43.

• Pogotowie elektryczne dla 
os. Oświecenia: 12 647-05-65 
w dni powszednie i 12 647-15­
87 w dni świąteczne.

• Całodobowy telefon zaufa­
nia dla osób z problemem 
alkoholowym i ich rodzin: 12 
411-60-44.

+ NOCNA I ŚWIĄTECZNA OPIEKA
ZDROWOTNA

• Szpital Rydygiera, Kraków 
os. Złotej Jesieni 1: tel. 12 64­
68-792.

• NZOZ OPC, Kraków os. Na 
Skarpie 66: tel. 12 357-52-48.

DYŻURY APTEK

• Apteka Gemini - godziny 
otwarcia 7-20 i w sobotę 8-16, 
os. Kazimierzowskie 30, 31­
844 Kraków; tel. 571-601-679;

• Apteka DOZ, czynna całą 
dobę, os. Centrum A, bl. 3, tel. 
800 110 110.

+ MEDYCYNA I ZDROWIE

• Gabinet kardiologiczny, lek. 
med. Krzysztof Ideć, os. Hut­
nicze 10/3. Rejestracja: 12 
357-36-12

• Kompleksowe leczenie sto­
matologiczne: leczenie ka­
nałowe, protetyka, implanty. 
Kraków, os. Słoneczne 11, lo­
kal U 1., Tel. 12 644 89 01, kom. 
664 395 417. Pon.-pt. 9.00­
19.00. www.bjb.net.pl

• Pracownia USG - lek. med. 
B. Stępień - os. Handlowe 8, 
tel. 12 644-78-26 lub 696-047­
450: badania jamy brzusznej, 
tarczycy. Czynna: poniedzia­
łek 12.00-16.00 oraz środa i 
piątek 9.00-12.00.

• Naprawa protez zębowych, 
wzmacnianie metalem: tel. 
608-205-981

|Y USŁUGI RÓŻNE

• Telewizor, anteny: tel. 12­
640-00-42, 609 586 881.

• Usługi szklarskie, oprawa 
obrazów, os. Jagiellońskie 19, 
Pawilon Handlowo-Usługowy 
koło kościoła ARKA (wejście z 
tyłu). Tel. 12 647-86-50, 504­
552-197.

• Przechowalnia rowerów i 
opon (z możliwością przeglą­
du, całoroczna). Plac targowy 
PIAST, paw. 3. Tel. 647-13-88, 
kom. 0502-730-087.

• Salon fryzjerski „Dorota” 
(damski, męski, dzieci).Pl. 
Targowy „Piast”, paw. 26, 27. 
Tel. 506-529-863.

• Zakład pieczątkarsko-gra- 
werski, Adam Sroka, przenie­
siony z os. Niepodległości do 
Borzęcina 797A. Tel. 14 68-46­
756, e-mail: zaklad@odznaki. 
pl

• Rowery - sprzedaż, części, 
akcesoria, serwis, naprawy, 
komis, malowanie ram. FHU 
„Elmar”, plac targowy PIAST, 
paw. 3, tel. 647-13-88, kom. 
502-73-00-87.

• Montaż anten, naprawa te­
lewizorów wszystkich typów 
u klienta, tel. 12 640-00-41, 
609-586-881.

• Arkadom - najskuteczniejsze 
biuro nieruchomości. Stowa­
rzyszeni w MSPON, 3 licencje 
państwowe. Os. Jagiellońskie 
19, koło kościoła Arka, tel. 12 
641-66-74; www.arkadom.pl.

• Fundacja Więcej Serca. Usłu­
gi księgowe - pełny zakres 
- ceny do uzgodnienia. Os. 
Złotej Jesieni 15B, lok. 2, tel. 
503-602-661.

• Biuro turystyczne Cerro Tor- 
re Szkoła Górska. Wyjazdy 
polskie i zagraniczne, górskie 
wyprawy, pilotaż i przewod­
nictwo wycieczek, obozy i 
kursy wspinaczkowe, szkole­
nia, kursy pierwszej pomocy. 
Oferta dla grup, szkół, firm, 
klientów indywidualnych. Al. 
Pokoju 82, 501 568 948, www. 
szkolagorska-cerrotorre.pl

• Wyroby złote i srebrne. Na­
prawy. Grawerowanie. Skup 
złota i srebra. Upominki ko­
munijne. Ceny producenta. 
Bieńczycki pl. Targowy 5, tel. 
12 685-53-80.

0 USŁUGI MOTORYZACYJNE

• Firma Autokomputer, Jani­
na Walasek. Badania tech­
niczne pojazdów do 3,5 ton 
(przeglądy rejestracyjne): 
okresowe, zasilanych ga­
zem, rejestrowanych po raz 
pierwszy za granicą, powy­
padkowych. Komputerowy 
system pomiaru i kontroli 
układów jezdnych samocho­
dów osobowych i busów oraz

ich regulacja. Komputerowy 
pomiar sprawności amorty­
zatorów. ul. Makuszyńskie­
go 9B, tel. 12 644-18-80, 12 
684-19-00 (01, 02), pon.-pt. 
8.00-18.00. www.stacja-au- 
tokomputer.pl E-mail: auto- 
komputer@op.pl.

• Automyjnia i studio deta- 
ilingu „Splasz”. Mycie ręczne. 
Całodobowy parking. Ul. Fa­
timska 6, tel. 644-72-39.

• Złomowanie samochodów, 
wystawianie zaświadczeń, 
transport, tel. 12 681-01-41, 
0605-100-845.

KWIACIARNIE
• Kwiaciarnia „KALINA”, os. 
Centrum D1, czynna od pn. 
do pt. w godz. 8-19, w soboty 
8-17, w niedziele 9-15. Zamó­
wienia z dostawą do domu. 
Tel. 12 644-33-36.

• Kwiaciarnia „Cupido”, Czyn­
na: pon.-sob. 6.00-19.00, 
niedziela 9.00-16.00. Zamó­
wienia na telefon. Dowóz w 
obrębie Krakowa. Wieńce, 
wiązanki okolicznościowe, 
bukiety. Pl. Targowy Bieńczy- 
ce 6, tel. 641-46-35.

+NIEDZIELNE MSZE ŚWIĘTE

• Bazylika w Mogile: 6.30, 8.00, 
9.30, 11.00, 12.30, 14.00, 16.30, 
18.00.

• Kościół św. Bartłomieja:
10.00, 11.30.

• Szklane Domy: 6.30, 8.00, 
9.30, 11.00, 17.00, 19.00, 20.30.

• Arka Pana: 6.30, 8.00, 9.30, 
11.00, 12.30, 16.00, 17.30, 19.00.

• Czyżyny: 7.00, 8.30, 10.00, 
11.30, 13.00, 18.00.

• Dywizjonu 303: 6.30, 8.00, 
9.30, 11.00, 13.00, 16.00, 18.00, 
19.15.

• Mistrzejowice: 6.30, 8.00, 
9.30, 11.00, 13.00, 17.00, 19.00.

• Kalinowe: 7.00, 9.00, 11.00, 
13.00, 18.00.

• Wzgórza Krzesławickie: 6.30, 
8.00, 9.30, 11.00, 12.30, 16.00, 
19.00.

• Boh. Września: 6.00, 7.30, 
9.00, 10.30, 12.00, 13.30, 16.30, 
18.00, 19.30.

• ul. Bulwarowa: 7.00, 8.30, 
10.00, 11.30, 13.00, 18.00, 
20.00.

• Teatralne: 7.00, 8.30, 10.00, 
11.30, 18.00, 19.30.

• Krzesławice: sobota 17.00, 
niedziela 9.30.

• Pleszów: 7.30, 11.30.
• Kantorowice: 9.00, 11.00,

19.00, od X do IV - 18.00.
• Ruszcza: 7.00, 9.00, 11.00, 

16.00.
• Górka Kościelnicka: 7.00,

12.00.
• Kościelniki: 10.30, 18.30.
• Wolica: 9.00, 18.00.
• Lubocza: 8.00, 10.30, 17.00.

1—1—1

□□

1—1—1

co
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ANTEN montaż, naprawa telewizorów u 
klienta. Tel. (12) 640-00-42, 
609-586-881.
RTV - telewizory - anteny - serwis pro­
fesjonalny od 1985 Tel. 609-719-072. 
TAPICER. 784-906-675.

REKLAMA

Do wynajęcia lokale handlowe - tel. 602-15-30-88, 12 307-11-20

tel. 12/411-47-76, sob. 8.00-14.00
tel. 12/411-35-26
tel. 12/645-31-61
tel. 12/656-55-11

- ' "lim i
„Umiera się nie dlatego aby przestać żyć, lecz po to by żyć inaczej"

Paulo Coelho

ZAKŁADY POGRZEBOWE 
Przedsiębiorstwa Usług Komunalnych Sp. z o.o.
• ul. Rakowicka 35a,
• ul. Reduty 1,
• cm. Grębałów,
• cm. Podgórze,

Wszystkie punkty czynne od pon. dc pt. od 7.30 do 15.30

KOMPLEKSOWA OBSŁUGA POGRZEBÓW 
BEZGOTÓWKOWE ROZLICZANIE POGRZEBÓW

Ir 1    , -» k. i-oćiiJŁ'*.- —,

DYŻUR CAŁODOBOWY
RÓWNIEŻ W NIEDZIELE I ŚWIĘTA 

tel. 12/411-45-02,
\ 12/411-45-04

B. KWIECIŃSKA

www.cordia.com.plCORDIA
os. Na Skarpie 24 os. Urocze 5

12 644-87-75, 512-179-466

KOMPLEKSOWE 
USŁUGI POGRZEBOWE

TANIO - CAŁODOBOWO

Pani Krystynie Frankiewicz 
z powodu śmierci 

Mamy

wyrazy głębokiego współczucia składają 
Radni Dzielnicy XVIII Nowa Huta
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POZIOMO: 6. na pograniczu Czech i Polski, 9. francuski myśliwiec wojskowy, 10. małpa wąskonosa, 
12. autor Ulissesa, 13. żeglarska pieśń, 14. największy port zachodnich Indii, 18. setna część rubla, 
19. twórca kabaretu „Pod Egidą”, 20. przeczucie, 22. złośliwy duszek, 25. port w Andaluzji, 29. imię z 
powiastki filozoficznej Woltera, 30. czterdziesty czwarty prezydent USA, 31. pamiętnik, 32. między 
księciem a hrabią we Francji, 33. szarlotka.
PIONOWO: 1. potocznie: nasiadówka, 2. ryba z rodziny karpiowatych, 3. podstępna machinacja, 4. 
największa na Węgrzech wyspa na Dunaju, 5. luksusowa tkanina, 7. krakowska impreza plenerowa w 
noc świętojańską, 8. kulinarna nazwa kałamarnicy, 11. korytarzowe wyrobisko górnicze, 15. specjalista 
zajmujący się analizą danych i prognozowaniem, 16. zorganizowane i celowe działanie, 17. siedziba 
francuskich kolaborantów w czasie II wojny światowej, 21. część całości, 23. główna wyspa Japonii, 24. 
muzeum etnograficzne pod gołym niebem, 26. wyrażenie czegoś nie wprost, 27. miejsce po wyciętym 
lesie, 28. płynie przez Londyn, 29. jaskrawoczerwony kolor.r>d

Rozwiązanie krzyżówki nr 16:
POZIOMO: 6. krotochwila, 9. karbid, 10. Nelson, 12. indyk, 14. promyk, 15. gepard, 18. storczyk, 19. akordeon, 20. dro­
mader, 22. szynkwas, 25. luksus, 29. idiota, 30. opona, 31. dworek, 32. Castro, 33. marsylianka.
PIONOWO: 1. źrebak, 2. studia, 3. oczodół, 4. zwinka, 5. Elbląg, 7. marmur, 8. rozpad, 11. oratorium, 13. argonauta, 16. 
wyżeł, 17. skaza, 21. męstwo, 23. kpiarz, 24. chochla, 26. serdak, 27. pokost, 28. kaczan, 29. insekt.

Jakie prawo do majątku?
Na początku 2023 r. żona otrzymała spadek po rodzicach (działka 0,5 ha z domem) 
i została wpisana do księgi wieczystej. Następnie spadek ten przepisała notarialnie 
na syna i wnuka. Nie jestem wymieniony w żadnym z tych dokumentów, mimo że 
jesteśmy małżeństwem z wieloletnim stażem i nie mamy spisanej intercyzy. Czy w 
tej sytuacji przysługuje mi jakieś roszczenie? Jeśli tak, to kiedy upływa termin prze­
dawnienia?

Majątek nabyty przez żonę w drodze dziedziczenia wszedł w skład jej majątku oso­
bistego, a nie majątku wspólnego małżonków, więc mogła z nim zrobić, co chciała. 
Jeśli w chwili śmierci żony będą Państwo małżeństwem, to jako wdowiec będzie 
Pan mógł ubiegać się po niej o zachowek lub jego uzupełnienie od spadkobierców, 
lub przez nią obdarowanych. Uczyniona przez żonę darowizna odziedziczonej nie­
ruchomości będzie uwzględniona przy wyliczeniu zachowku. Roszczenia upraw­
nionego z tytułu zachowku przedawniają się z upływem lat pięciu od ogłoszenia 
testamentu. Roszczenie przeciwko osobie obowiązanej do uzupełnienia zachowku 
z tytułu otrzymanych od spadkodawcy zapisu windykacyjnego lub darowizny prze­
dawnia się z upływem lat pięciu od otwarcia spadku (czyli śmierci spadkodawcy). 
(sp)

Festiwal Papieru i koncert dla Pól Nadziei

Zapraszamy do oglądania 787 odcinka Nowohuckiej Kroniki Filmowej. Rozpocznie go relacja z 
Festiwalu Papieru. To trzecia edycja wydarzenia organizowanego przez ARTzonę Ośrodka Kul­
tury im. Norwida. Tym razem uczestnicy mogli wziąć udział między innymi w warsztatach in­
troligatorskich i zajęciach poświęconych wycinance ukraińskiej. Odbył się również wernisaż 
wystawy „Co wiosną wisi w powietrzu?”, na którą składały się prace 28 pań, które na co dzień 
spotykają się w trzech pracowniach ARTzony, czyli w Miejskich Hafciarkach, Otwartej Pracowni 
Papieru i Kółku graficznym.
Drugą część Kroniki wypełni relacja z kolejnego wydarzenia z cyklu „Nowa Huta. Dlaczego Nie?!. 
„Prymas Niezłomny. Koncert inscenizowany dla Pól Nadziei” odbył się w kościele Matki Boskiej 
Częstochowskiej na os. Szklane Domy. Pierwsze wiosenne Pola Nadziei organizowane przez 
Hospicjum św. Łazarza odbyły się w 1998 roku. To coroczna żonkilowa akcja, której celem jest 
zwrócenie uwagi na los podopiecznych Hospicjum oraz pozyskiwanie funduszy na jego działal­
ność. Podczas koncertu widzowie mogli także przypomnieć sobie wiele poruszających momen­
tów z życia Prymasa Tysiąclecia. W gronie wykonawców znaleźli się min: Maciej Słota, Dariusz 
Kowalski, Łukasz Lech, Anna Sokołowska - Alabrudzińska, Lidia Jazgar, zespół pod kierownic­
twem Macieja Niecia i Chór dziewczęcy Ziarenko.
Do oglądania 787 odcinka Nowohuckiej Kroniki Filmowej zapraszamy od piątku 26 IV do kina 
Sfinks oraz w poniedziałek 29 IV na antenę TVP Kraków.

NASZE MIASTO. FELIETON RYSZARDA TERLECKIEGO

KŁOPOTY PRZED NAMII
Wybory na prezydenta Krakowa rozstrzygnięte, chociaż nie po naszej myśli, bo 
żaden z kandydatów nie zasługiwał na nasze głosy. Nasi przedstawiciele w Ra­
dzie Miasta też tworzą skromniejszą reprezentację niż w poprzedniej kadencji 
i wprawdzie oszukańcza Trzecia Droga nie zdobyła mandatów radnych, to za­
pewne dostanie w prezencie po wyborach parę intratnych posad. Obaj kandy­
daci drugiej tury mieli poparcie zwolenników lewicy, co oznacza, że Kraków od­
dala się od swoich konserwatywnych tradycji. A tych, dla których są one ważne, 
czekają ciężkie czasy. Trzeba współczuć naszym prawicowym radnym, którzy 
będą ostatnią zaporą przed ofensywą lewactwa.
Tymczasem szykuje się kolejny zakręt w historii naszej części Europy, bo wie­
le wskazuje na to, że Ukraina nie poradzi sobie z rosyjską agresją bez o wiele 
kosztowniejszej pomocy z Zachodu, a na to się nie zanosi. Wprawdzie Ameryka 
odblokowuje zamrożone pieniądze i Ukraińcy dostaną trochę więcej broni, ale 
to wciąż za mało, żeby powstrzymać rosyjskiego molocha. Putin przestawił go­
spodarkę na cele wojenne i pokonanie Ukrainy uważa za wstęp do konfrontacji 
z Zachodem i z NATO, czyli m.in. z nami. To oznacza dalsze wydatki na zbro­
jenia, których część zostanie pewnie rozkradziona z przyzwoleniem obecnych 
władz, ale także wydatki na obronę cywilną, czyli schrony, miejsca ewakuacji, 
szkolenie sanitarne itp. Duże miasta, takie jak Kraków, mają szczególnie duże 
potrzeby. Czy nowe władze samorządowe będą zdolne do pracy na rzecz na­
szego bezpieczeństwa?
Za to z pewnością będą zajmować się „ochroną klimatu” czyli nową bruksel­
ską religią, przynoszącą gigantyczne zyski rozmaitym cwaniakom i wielkim 
koncernom. Będą więc kolejne strefy zakazu wjazdu, ograniczenia dla star­
szych samochodów, granica wieku dla kierujących pojazdami (70 lat?), nakaz 
montowania baterii na dachach, gruntowne i przymusowe remonty domów na 

i rzecz ich energooszczędności - jednym słowem wszystko, co wymyśli Unia Eu­
ropejska (zawsze w interesie Niemiec) będzie wprowadzane z entuzjazmem i 
lokajską gorliwością. Za parę tygodni będziemy wybierać tych, którzy pojadą do 
Brukseli reprezentować Polskę, niestety owczy pęd części mieszkańców miast 
spowoduje, że pojadą także zwolennicy przyjmowania na kolanach wszystkich 
głupstw, wymyślonych przez lewicowych aktywistów. Musimy też liczyć się z 
perspektywą pojawienia się w naszym mieście przymusowych imigrantów, któ­
rzy nie chcą pracować i których Niemcy pozbędą się na rzecz Polski. Tusk nie 
ma nic do gadania i będzie musiał przyjąć każdą ilość, może więc jeszcze w tym 
roku miasto będzie przygotowywać mieszkania dla afrykańskich przybyszów. 
Można sobie wyobrazić jak wzrośnie nasze poczucie bezpieczeństwa, gdy w 
Krakowie, tak jak w miastach Zachodu, rozpanoszą się gangi, handlujące narko­
tykami, bronią i ludźmi.
Na szczęście poparcie dla Platformy zaczyna spadać, a Trzecia Droga wkrótce 
straci resztę naiwnych zwolenników, którym wmówiono, że PSL i Hołownia to 
partie niezależne od Tuska. Wyborcy lewicy popierają Platformę, bo nie widzą 
powodu wspierania Czarzastego i starej komuny, skoro Tusk obiecuje im abor­
cję na życzenie i wojnę z Kościołem. Jeżeli w Parlamencie Europejskim więcej 
głosów zdobędzie prawica, to Tusk straci brukselskich protektorów i pozosta­
nie już tylko niemiecką marionetką. Wybory prezydenckie za rok rozstrzygną o 
dalszym rozwoju Polski i jeżeli zwycięży polski, a nie niemiecki kandydat, to z 
pewnością będzie łatwiej odsunąć Tuska od władzy.

SPRAWY DUŻE I MAŁE. FELIETON SŁAWOMIRA PIETRZYKA

WYBRALIŚMY PREZYDENTA
W minioną niedzielę w Krakowie odbyła się historyczna druga tura 
wyborów na prezydenta miasta. Wystartowało w niej dwóch kan­
dydatów, którzy uzyskali w pierwszej turze najwięcej głosów. Był to 
Aleksander Miszalski i Łukasz Gibała. Pierwszy w uzyskał 37,8 proc 
głosów, a drugi tylko 26,7 proc. Albowiem spodziewał się zdecydo­
wanie lepszego wyniku biorąc pod uwagę sondaże przedwyborcze. 
Druga tura okazała się bardzo wyrównana, ponieważ Łukasza Gibałę 
poparł częściowo elektorat PiS. Znaczna część tych wyborców nie 
poszła do wyborów o czym świadczy niska frekwencja. Jednak po­
parcie Barbary Nowak i Beaty Szydło zrobiło wrażenie, które nieco 
powstrzymała Małgorzata Wasserman twierdząc, że nie zagłosuje na 
Łukasza Gibałę. Za co spotykają ją nieuzasadnione represje z własne­
go obozu politycznego, bo jak można traktować poważnie polityka, 
który kiedyś chciał otoczyć PiS kordonem sanitarnym? Zresztą sam 
Gibała stracił na umizgach do PiS, bo co najmniej 10 proc. jego elek­
toratu z tego powodu od niego odeszło z przerażaniem za możliwą 
współpracę z PiS.
Na szczęście wybraliśmy na najbliższe 5 lat dobrze dla Krakowa. Pro­
gram Aleksandra Miszalskiego jest bardzo dobry. To spokojne ewo­
lucyjne zmiany, a nie żadne rewolucja. To on stawia na mieszkańców 
mówiąc o wzmocnieniu systemu konsultacji. Obiecuje rozszerzenie 
Krakowskiej Karty Mieszkańców o nowy katalog zniżek i ulg. Będzie 
nowy program Kraków Smart City. Zostanie wprowadzony Program 
Rozwoju Innowacji Miejskich zawierający wsparcie dla przedsiębior­
ców którzy odczuwają szkody w zawiązku z remontami w ich okolicy. 
Mnie jako przewodniczącego Rady Krakowskich Seniorów bardzo 
zainteresowały propozycje dla seniorów. Wprowadzenie Programu 
Indywidualnej Domowej Opieki to przełom w załatwianiu spraw osób 
starszych. Przeznaczenie 1 mln zł dla Rady Krakowskich Seniorów, 
która przekaże je na najbardziej potrzebne cele osób starszych, to 
bardzo ważna deklaracja. Liczę na to, że prezydent dotrzyma słowa. 
Natomiast podjęcie programu rozwiązania „więźniów 4 piętra” jest w 
postaci budowy wind i i instalowania specjalnych krzeseł na klatkach, 
to duże wyzwanie.
To, że prezydent obiecuje usprawnienia komunikacji to rzecz nor­
malna, ale to że wreszcie ktoś uwierzył w znaczenie Rad Dzielnic 
tworząc stanowisko Pełnomocnika do tych spraw to podstawa odbu­
dowy społeczeństwa obywatelskiego.
Na koniec cieszy mnie zapowiedź stworzenia Krakowa jako zielo­
nego, kwitnącego miasta. Posadzenie 200 tys. drzew i rozwój prze­
strzeni - rekreacyjne to jest to. Powstaną otwarte baseny, nowe par­
ki, lodowiska, boiska, zielone i kwitnące skwerym, a na nich stoły do 
teqballa, ping ponga, buldromy. To tylko fragment programu Alak- 
sandra Miszalskiego. Panie Prezydencie liczymy na to, że pan dotrzy­
ma słowa i będziemy z tego pana rozliczać.
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ZAPISKI JAKUBA KLENIA ZA KIEROWNICĄ. FELIETON WOJCIECHA MACHNICKIEGO

KARASIE, KARASKI...
Można z dużym prawdopodobieństwem założyć, że pierwszymi rybami jakie 
złowiliśmy zaczynając swoją przygodę z wędką, była niewielka płotka, niewielki 
okonek albo właśnie mały karasek - ryba, której dzisiaj chciałbym poświęcić 
parę zdań.
Karaś pospolity (Carassius carassius), to wyjątkowo odporna ryba, która potrafi 
przetrwać nawet w najgorszych warunkach. Niestraszny mu brak tlenu i wy­
sokie zakwaszenie wody. Wytrzymuje ubytki tlenu pod lodem do analitycznego 
zera i podwyższoną temperaturę do 38,5°C. Potrafi przystosować się do zanie­
czyszczeń. Przeżyje, jeśli nawet przez dłuższy czas nie będzie miał pokarmu. Ta 
niebywała odporność powoduje, że karasie można spotkać prawie wszędzie. w 
dużych rzekach i jeziorach, ale także w maleńkich sadzawkach, łatwo wysycha­
jących, leśnych jeziorkach, czy w bagnistych rozlewiskach.
Karaś pospolity jest rybą z rodziny karpiowatych i historycznie związany jest 
z centralną Europą. Stąd został rozprzestrzeniony drogą introdukcji niemal po 
całym świecie.
Karaś pospolity posiada płetwy charakterystyczne dla ryb karpiowatych. Osią­
ga długość 0,5 m (najczęściej 15-20 cm) i masę 5 kg (najczęściej 100-200 g). 
Ciało karasia pospolitego ma kolor złocistomiedziany, przy brzuchu jaśniejszy. 
Rekord Polski karasia pospolitego to ryba o długości 48,5 cm i wadze 4,16 kg. 
Została złowiona w 2017 roku przez Stanisława Jagusza na Jeziorze Świdnik. 
Przynętą była „kanapka” z ziarna kukurydzy i czerwonego robaka.
Karaś pospolity tworzy liczne hybrydy, między innymi z karpiem, płocią, wzdrę- 
gą, linem i leszczem. Hybrydy z karpiem w chowie stawowym są odporniejsze 
na choroby niż karp, rosną jednak nieco wolniej i są bardziej ościste.
Karaś pospolity nie ma dużego znaczenia gospodarczego. W Polsce w sposób 
przemysłowy odławia się go kilkanaście ton. Stanowi jednak atrakcyjną rybę 
zwłaszcza w zbiornikach, w których nie mogą już żyć inne ryby. Posiada smacz­
ne mięso i jest poszukiwany na rynku.
Najlepszy okres brań karasia to czas od wiosny do jesieni. W okresie wiosen­
nym na karasiowe zasiadki warto wybierać dni z dużą ilością słońca i niezbyt 
wietrzne. Zaczynają żerować po kilku pierwszych cieplejszych nocach. Warto 
wiedzieć, że ten gatunek jest niezwykle wrażliwy na zbyt gwałtowne spadki ci­
śnienia, co oczywiście oznacza kiepskie brania. Latem karaś żeruje praktycznie 
przez całą dobę.

TEŻ CHCĄ DOJECHAĆ NA CZAS
Z układu kalendarza wynika, że przed nami tzw. długi weekend. Wraz z nim nie tylko korki 
na drogach wiodących do tradycyjnych miejsc wypoczynku, ale także zwiększone zagro­
żenie wypadkami i kolizjami. I to nawet mimo zakazu poruszania się wielkich ciężarówek 
w okresach najbardziej nasilonych wyjazdów. Te wypadki i kolizje spowodowane będą 
innymi przyczynami niż te najczęściej podawane przez policję, czyli niedostosowaniem 
prędkości do panujących warunków jazdy oraz wymuszeniem pierwszeństwa przejazdu. 
Niestety, w czasie wolnej jazdy w kolumnie samochodów zdążających w tym samym kie­
runku czy postoju w komunikacyjnym korku u sporej części kierujących narasta agresja. 
Wprawdzie w Polsce nie ma jeszcze takich przypadków, jak w Stanach Zjednoczonych, 
gdzie syndrom wściekłego kierowcy objawia się nawet strzelaniem z rewolweru do in­
nych użytkowników drogi. Ale i u nas niektórzy kierowcy zdenerwowani np. zbyt wol­
ną jazdą poprzedzającego samochodu na wąskiej górzystej drodze, gdzie cały czas linia 
ciągła, starają się wyprzedać w krytycznych sytuacjach lub zepchnąć - w ich mniemaniu 
- zawalidrogę na pobocze, albo pouczać mruganiem światłami, że mającemu więcej koni 
pod maską należy się więcej miejsca na jezdni i szybsza jazda.
Innym niebezpieczeństwem przy masowych wyjazdach na długi weekend jest niedoce­
nianie obciążenia samochodu. Na co dzień poruszamy się autem przeważnie w pojedyn­
kę, najwyżej w dwie osoby. Tymczasem podczas wyjazdów weekendowych zwykle wsiada 
do auta tylu pasażerów, ilu dopuszcza wytwórca pojazdu. Nadto bagażnik wyładowany 
po brzegi sprzętem turystycznym, a gdy za mały to jeszcze plastykowy boks na dachu, 
a obok niego na dachowym bagażniku rower, a czasami i dwa. Tak wyładowany samo­
chód prowadzi się zupełnie inaczej niż podczas codziennych jazd po mieście, a przede 
wszystkim ma wydłużoną drogę hamowania. Dobrze zatem byłoby sprawdzić w czasie 
pierwszych kilometrów weekendowego wyjazdu, jak zachowuje się wyładowane - a bywa, 
iż przeładowane - auto, łącznie z próbą ostrzejszego hamowania, by przekonać się, czy 
bagaż na dachu, zwłaszcza rowery, jest odpowiednio zamocowany. Wszak to kierowca 
odpowiada nie tylko za bezpieczny przewóz pasażerów, ale i całego ładunku w aucie.
Trzeba mieć świadomość, iż każdy bagaż na dachu podwyższa środek ciężkości samo­
chodu, co staje się szczególnie odczuwalne przy większych prędkościach i na ostrych 
zakrętach. Tak więc dobry bagażnik dachowy na rower, a gdy ktoś ma szeroki samochód 
z pionowo ustawionymi tylnymi drzwiami to bagażnik na te drzwi, bądź mocowany na 
haku holowniczym - jawi się rozwiązaniem najlepszym. A przed wyjazdem na weekend 
z rowerem na dachu dobrze byłoby zmierzyć wysokość tak załadowanego auta. Na co 
dzień o wysokości samochodu osobowego pamiętać nie trzeba, bo wszędzie się zmie­
ści. Ale obładowany rowerem na dachowym bagażniku samochód jest znacznie wyższy i 
trzeba uważać nawet przejeżdżając pod nisko zwisającymi gałęziami drzew. Zawadzenie 
rowerem o gruby konar skutkuje nie tylko uszkodzeniem naszego jednośladu, ale często 
także dachu auta, bo wyrwany z zaczepów zostaje bagażnik. Życzę jednak szerokiej drogi 
na długi weekend, pokory i cierpliwości w korkach oraz szczęśliwego powrotu z wypo­
czynku.
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Zarząd Społem PSS Nowa Huta 
w Krakowie 

działając na podstawie § 28 Statutu Spółdzielni 
zwołuje Zebranie Przedstawicieli w dniu 14.05.2024 r. 

o godz. 10 
w restauracji Panorama (dawna restauracja Piastowska), 

Kraków, os. Na Lotnisku 4 
z następującym porządkiem obrad:
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1) Otwarcie Zebrania, wybór Przewodniczącego Zebrania.
2) Przyjęcie porządku obrad.
3) Uchwalenie regulaminu obrad.
4) Wybór członków Prezydium i Komisji Zebrania Przed­
stawicieli.
5) Przyjęcie protokołu z poprzedniego Zebrania Przedsta­
wicieli z dnia
22.05.2023 r.
6) Przedstawienie wniosków polustracyjnych z dnia
22.02.2021 r.
7) Sprawozdania:
a) Zarządu z działalności Spółdzielni za 2023 r. - w tym in­
formacja o
realizacji zaleceń polustracyjnych oraz program działania 
na 2024 r.
b) Rady Nadzorczej
8) Dyskusja
9) Podjęcie uchwał dotyczących:
- zatwierdzenia sprawozdania finansowego za 2023 r.
- przyjęcia sprawozdania z działalności Rady Nadzorczej.
- zatwierdzenia sprawozdania Zarządu Spółdzielni i udzie­
lenia absolutorium
Prezesowi Zarządu,
- podziału nadwyżki bilansowej,
- podwyższenia udziału członkowskiego,
- zmiany Statutu Społem PSS „Nowa Huta” w Krakowie 
oraz zatwierdzenia
jednolitego tekstu,
- oznaczenia najwyższej sumy zobowiązań,
- zatwierdzenia programu działania na rok 2024,
- wniosków zgłoszonych pod adresem Zebrania Przedsta­
wicieli, Rady
Nadzorczej i Zarządu Spółdzielni.
10) Zamknięcie obrad.

ZAPRASZAMY DO BARÓW 
MLECZNYCH NA SMACZNE 
I NIEDROGIE POTRAWY

• Bar „Bieńczyce”, os. Kazimierzowskie 22, tel. 12 648 15 10
• Bar „Centralny”, os. Centrum C1, tel. 12 644 14 95
• Bar „Szkolny”, os. Na Skarpie 24, tel. 12 644 34 02
• Bar „Północny”, os. Teatralne 11, tel 12 644 40 87

Bary zapewniają świeże 
i tanie dania 

tradycyjnej kuchni polskiej

------------- ?
TOWARZYSTWO

im. Kazimierza Fugla w Krakowie

Wypożyczalnia ITfTffBTRl 

Sprzętu Rehabilitacyjnego
Do każdego wypożyczonego łóżka na rok prezent niespodzianka!

Kraków Nowa Huta, ul. Ujastek 3, Pawilon (
Tei. 12-644-09-68,501-669-765 K

Możliwość płatności 

kartami płatniczymi

r www.tspkrakow.pl |

Vident

STOMATOLOGIA
PROTETYKA

lek. stom. 
Andrzej Zimoch 

tech. dent.
Marcin Słowiak

PEŁNY ZAKRES USŁUG 
KORONY, MOSTY, PROTEZY, 

EKSPRESOWE NAPRAWY

os. Boh. Września 1 
tel. 12 641 48 08 

12 645 93 33

•••••••••••••••••

OGŁOSZEŃ
tel. 12 643-44-33

E-mail:
sekretariat@glos-tn.krakow.pl

ZAPRASZAMY

•••••••••••••••••
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ARAN (21III-20 IV). Masz pro- 
lemy, ale to przecież nie koniec 

świata. Nie słuchaj rad życzli­
wych lecz kontynuuj swoje plany 
zawodowe. Powoli odbijesz się 
od ściany. Czeka Cię ogrom pra­
cy, ale na szczęście nie będzie to
praca Syzyfowa.

ć

+ .ł ,T HOROSKOP

patronat honorowy:

JE Ksiądz Arcybiskup Marek Jędraszewski 
Metropolita Krakowski

Podaruj 1,3 /O podatki 
dla Hospicjum św. Łazarza

QR
wirtualna puszka

Hospicjum św. Łazarza

27. Pola Nadziei

patroni medialni

KRS 0000048149
konto:
92 2490 0005 0000 4530 9034 8688

www.hospicjum.krakow.pl

Kraków DE N Gazeta Krakowska

SENTENCJA TYGODNIA:
Nigdy nie jesteś za młody ani. za stary, by rozpocząć realizację 

swoich marzeń.
Les Brown

BYK (21 IV-20 V). Uda Ci się 
odnowić kontakty towarzyskie, 
które ostatnio zaniedbałeś. Bądź 
dobrej myśli bo wielu Twoim 
znajomym zależy przecież na 
podtrzymywaniu dobrych re­
lacji. Niezmiennie cieszysz się 
sympatią.
BLIŹNIĘTA (21 V-21 VI). Dużo 
pracujesz i masz wiele satys­
fakcji z tytułu korzystnej płacy.

Jednocześnie zaskakujesz rodzi­
nę i znajomych łatwością z jaką 
wydajesz pieniądze. Mówi się o 
takim przypadku z niesmakiem 
- łatwo przyszło i łatwo poszło... 
RAK (22 VI-22 VII). Twoje zdro­
wie ma się coraz lepiej. Korzy­
staj z wiosennej pogody i ciesz 
się każdym budującym wydarze­
niem, uśmiechem losu. Pogodny 
nastrój udziela się jednocześnie 
Twoim bliskim.
LEW (23 VII-22 VIII). Twoja 
sytuacja finansowa układa się 
coraz lepiej. Uda Ci się nawet 
spłacić długi jeśli takie posia­
dasz. Gdyjeszcze sprawisz sobie 
jakiś sympatyczny sprawunek, 
uznasz, że do pełnego szczęścia

już nic więcej nie potrzebujesz.
PANNA (23 VIII-22 IX). Nie mo­
żesz narzekać na kondycję, bo 
poza drobnymi dolegliwościami 
organizm sprawuje się bez za­
rzutu. Masz więc trochę czasu 
by pomyśleć choćby o rozwinię­
ciu jakiegoś nowego biznesu.
WAGA (23 IX-22 X). Teraz głów­
nie rodzina będzie dla Ciebie 
najważniejsza. Uda Ci się ożywić 
dotychczasowe kontakty, udzie­
lić drobnej pomocy, rady, za co 
pozyskasz wdzięczność obdaro­
wanych.
SKORPION (23 X-21XI). Dasz się 
poznać z mediatorskich działań. 
Uda Ci się doprowadzić do poro­
zumienia zwaśnionych kolegów,

± ±

co przysporzy Ci wielu sympaty­
ków. Okaże się, że zwycięży siła 
argumentów i dobra wola.
STRZELEC (22 XI-21XII). Niepo­
trzebnie nie angażuj się w spory 
pomiędzy pracownikami. Firma 
na tym nie zyska a Ty możesz 
„wyhodować sobie” wrogów, co 
może zepsuć Ci opinię zrówno­
ważonego i rozsądnego kolegi. 
KOZIOROŻEC (22 XII-191). Spra­
wy zawodowe zaczynają się 
układać po Twojej myśli. Teraz 
więcej czasu będziesz mógł po­
święcić rodzinie. Tak też planu­
jesz, by popracować nad rozwi­
kłaniem problemów dla których 
zwykle brakowało Ci czasu.
WODNIK (20 1-18 II). Przecho-

- • + * •

dząc na domowy styl pracy za­
wodowej zyskujesz sporo cen­
nego czasu i spokoju. Cenisz 
sobie te warunki, przynajmniej 
tymczasowo, potrafisz także 
pomóc swoim bliskim, którzy w 
tym czasie gorzej sobie radzą.
RYBY (19 11-20 III). Nie prze­
gap okazji by wykazać się do­
świadczeniem zawodowym w 
firmie. Przykładna skromność 
nie zawsze służy interesom. W 
każdym razie zaprezentuj swój 
punkt widzenia tak, by zauważył 
to szef.

- Samanta

±
Kość z zupy jaką pewna obywatelka pobiła partnera po burzliwej dyskusji na temat 
pierwszej tury wyborów samorządowych - to tylko pozornie śmieszny news. Co­
raz częściej do policji zgłaszają się mężczyźni wobec których żony, konkubiny czy 
kochanki stosują przemoc. Rozmaitą: psychiczną i fizyczną. Tak jak w przypadku 
27-letniego Romualda C., który w pewnym momencie nie wytrzymał perwersyjnych 
form dręczenia, zgłaszając się na policję.

Przyjęło się, że w roli ofiar tzw. przemocowych najczęściej, występują kobiety. Insty­
tucje zajmujące się tymi problemami, już od kilku lat informują jednak, iż staje się to 
problemem i udziałem obu płci. I coraz częściej w takich przypadkach idzie o dręcze­
nie psychiczne, nierzadko wieloletnie i perfidne.
Po studiach mieszkaniec Nowej Huty Romuald C. podjął pracę w jednym z biur ar­
chitektonicznych. Tam też poznał starszą od niego o 7 lat mężatkę. Dość szybko nić 
sympatii przerodziła się w związek. Siłą rzeczy utrzymywany w tajemnicy. Po dwóch 
latach, kiedy kobieta się rozwiodła - ich relacja mogła nabrać waloru legalności. I obo­
je mogli zamieszkać razem. Wtedy też rozpoczęły się kłopoty.
Ze względu na bardzo drastyczne i intymne szczegóły trudno napisać w tym miejscu 
wszystko. W każdy razie wiadomo, że na początku relacja ta - z elementami psy­
chicznej i fizycznej dominacji ze strony 34-latki - odbywała się za zgodą obojga. Z 
czasem jednak działania kobiety stawały się skrajne. I decydowała o tym zarówno 
zazdrość, jak i zwykły sadyzm. Kiedy w czasie wspólnego wyjazdu do Turcji Joanna 
H. zauważyła zainteresowanie jej partnerem ze strony innej kobiety, najpierw zrobiła 
publicznie karczemną awanturę, a następnie ukarała 27-latka. Uwięziła go przez dwa 
dni w pokoju. Jak potem zeznał, w tym czasie był przypięty kajdankami do masywnego 
uchwytu znajdującego się w toalecie.
Oczywiście może dziwić, dlaczego Romuald C. trwał w tej chorej reakcji? Teraz już 
wiemy, że jako osoba uległa świadomie się na to godził. Dopóki jednak miało to formę 
seksualnych fantazji i okazjonalnych działań, dopóty chyba obojgu to pasowało. Kiedy 
jednak kobieta, na co dzień skromna urzędniczka w jednej z dużych firm handlowych, 
zaczęła stosować wobec niego bardziej wyrafinowane formy dręczenia - wtedy w 
mężczyźnie chyba coś pękło. Zdał sobie sprawę, że mieszka z osobą zaburzoną, po­
datną na rozmaite wpływy ze strony swoich internetowych „mentorów”, planującą 
kolejne wysublimowane formy znęcania się nad nim. Rany na ciele, życie w strachu i 
niepewności, nakaz meldowania się i zakaz podejmowania jakichkolwiek decyzji moc­
no utrudniał życie 27-latka mającego przecież swoje życie zawodowe.
Pewnego dnia kobieta umyśliła sobie, że wspólnie z poznanym w sieci mężczyzną po­
traktują go jak niewolnika na swoistej seksualnej sesji. Wtedy obawiając się nie tylko o 
swoje zdrowie i życie Romuald C. stwierdził, że musi to przerwać. Skorzystał z tego, 
że miał zrobić na wieczór zakupy. Wyszedł z mieszkania i prosto poszedł na policję. 
Przełamując wstyd, zdecydował się opowiedzieć o swych słabościach oraz o wszyst­

kim, co spotkało go przez ostatnie 3 lata. Darujmy sobie szczegóły, w każdym razie policjanci zapoznając 
się z przebiegiem sadystyczno-seksualnych praktyk natychmiast powiadomili o tym prokuraturę oraz 
poprosili o konsultację psychologiczną.
Obecnie 27-latek zmienił miejsce pracy oraz zamieszkania i czeka na efekty śledztwa w jego sprawie. Ta 
jest skomplikowana, bowiem należy ocenić, czy wszystko co się wydarzyło - przybrało formę dobrowol­
nego poddania się działaniom przemocowym, czy było działaniem przestępczym. Bo sama podejrzana 
uznała to za formę psychicznej i fizycznej zabawy. Na którą oboje się godzili. Teraz już na podstawie 
zapisów kodeksowych o wszystkim będzie musiał rozstrzygnąć sąd. (mar)

Dyrektorka domu wczasowego wita w 
progu wczasowicza:
- Postaramy się, by czuł się pan, jak u 
siebie w domu!
- Zwariowała pani?! Ja tu przyjechałem 
wypocząć!

Student wraca z wakacji i mówi do ko­
legi:
- Szkoda, że nie widziałeś... Jechałem 
na słoniu, a koło mnie dwa lwy.
- I co było dalej? Co było dalej?
- Musiałem zejść z karuzeli.

Grupa turystów błądzi w górach. Wie­
czór zapada, a tu ani śladu człowieka i 
nadziei na nocleg.
- Mówił pan, że jest najlepszym prze­
wodnikiem po Tatrach! - wścieka się 
jeden z uczestników wycieczki.
- Zgadza się! Ale to mi już wygląda na 
Bieszczady...

KNEDLE ZE ŚLIWKAMI
Z ziemniaków rozgniecionych na puree, jajek, soli i 
mąki zagnieść ciasto. Śliwki umyć, osuszyć i pokroić 
na połówki. Usunąć pestki. Orzechy zrumienić na pa­
telni, dodać cukier, chwilę karmelizować, dodać ma­
sło. Zamieszać i zestawić z ognia. Ciasto zrolować w 
wałek. Odkrawać po kawałku i formować placek. Do 
każdego wkładać połówkę śliwki. Zlepić i uformować
kulkę. Gotowe knedle gotować w osolonej wodzie
około 4 do 5 minut. Po ugotowaniu polać je śmietanką
i posypać karmelizowanymi orzechami.

Składniki: 1/ 2 kg ugotowa­
nych ziemniaków, 2 jajka, 300 
g mąki pszennej, sól, śliwki, 2 
fyżki posiekanych orzechów 
włoskich, 2 łyżki masła, łyż­
ka cukru, śmietana 12-18 % do 
podania.
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